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P A R T  J A  P R A C y .
Zarząd Wojewódzki w Wilnie ina zaszczyt zawiadorrić, że

WA L N E  Z G R O M A D Z E N I E  C Z Ł O N K Ó W
odfędzie się d aL  9 października 1927 r. o  g c d u n e  4 pop&l. w, loka ja  Zarządu w Wilnie, ul. Zawalna 1, z następującym porządki m obrad:

1) Zagajenia, 2) sprawozdanie Zarządu z dotychczasowei działalności, 3) sytuacja poktyczna, 4) Wszechpolski Kongres Partii Piacy, 6) sprawy organizacyjne, o) wolne w n o sk i .  
UWAGA. Zaległe składki członkowskie można wpłacać w SekreW ja. Ir, Z jwalna 1, cd  10 rano do 3 popołudniu i od 5rej do 8 ej wtocz, oraz przy wejściu na Walne Zgromadzenie.

N a  w ł a ś c i w y  t o r . Data M isie w stosur.Ha de Mm ii .
A więc s tosunki Dolsko-litew* 

skie wkraczają w swe najbardziej 
nieznośne siadjum chyba dla u n a ­
ocznienia, te  w stadjum tem ałuże] 
jut trwać nie m o in a  i musi być 
znalezione wyjście do ich norm al- 
nego rozwoju.

Nie meże być bowiem stanem 
normalnym bicia w Litwie Pola­
ków, a Litwinów w Polsca ala roz­
wiązania zawiłego problemu s to ­
sunków politycznych dwóch sąsia­
dujących z s«rbą arajow, związa­
nych tysiącznemi węzłami nictylke 
t-adycyj historycznych ale i real­
nych interesów współczesnych.

Gdy p trwsze nadeszły wiado­
mości o  ponownych próbach likwi­
dacji szkolnictwa polskiego na Lit 
wie, pra.;a nasza nacjonalistyczna 
zażądała odwetu na szkolnictwie 
litewskiem w Polsce.

Wystąpiliśmy stanowczo prze­
ciw tym żądaniom, uważając je za 
Dezcelowe i szkodliwe Niosą one 
niebezpieczeństwo wyładowania e -  
nerg.i - w kierunku najmniejszego 
oporu  rozmijającym się z istotą 
zagadnienia polsko litewskiego.

Bo Drzecież nie o  r o b i e n i  „na 
złość* swemu współobywatelowi 
Litwinowi tu chodzi, za przykrości 
czynione przez rząd litewski P o la­
kowi za miedzą, a rozwikłanie ca­
łego splotu stosunKÓw, których 
problem szkolny jest tylko jednym 
z epizodów.

I nic tu nie pom ogą wysiłki 
rozmaitych tugurów  nacjonalistycz­
nych, aby wtłoczyć ten w iek i  I 
ważny problem dla Polski w ra m ­
ki sadystycznych operacyj. S-rach 
przed całością z gudnienia wieje 
ze szpalt wtorkowego „Kuriera 
Warszawskiego", strach przed po ­
wagą wydarzeń, które nieść może 
i przed wysiłkiem, na który Dańst- 
wo polskie zdobyć się będzie m u­
siało. O  „drobny zabieg chirur­
giczny* — woła naczelny redaktor 
organu Kołtunerj. warszawskiej na­
wykłej do perwersyjności wyobra­
żeń

Stosunki polsko-litewskie, wed­
ług tego organu, nie są  wcale „nie 
do wytrzymania*. Zdaw ało  by się 
nawet, że są sielskic-anielskie. 
„Nie tkwią* dla tego organu koł­
tunerii z Krakowskiego Przedmie­

ścia w stosunkach polsko - litew­
skich „żadne prawdziwie żywotne 
interesy państwowe Polski*. S ło­
wem, twierdzi, „m ożem y czekać* i 
bić swego Lewina, choć przyznaje 
słuszność W ddem arasow i, że „czas 
pracuje przeciw zbliżeniu polsko- 
litewskiemu", a jest to na rękę 
Niemcom. Ale o  logikę tu trudno, 
gdy chodzi, aby kogoś bić 1 aby 
to  nic nie kosztowało. Z dziwną 
też lekkomyślnością tragtuje cały 
*en „konflikt szkolny*1 również ca 
la prasa warszawska. W całej p o ­
wodzi artystów na tem at rozgry­
wających się w ypaJków napotka­
liśmy cały szereg napuszonych, 
czasem błazeńskich lub hum ory ­
stycznych, aie  ani jednej głębszej 
myśli i poważniejszego ujęcia za­
gadnienia.

Ze swtj strony chcemy tu raz 
jeszcze podkreślić, cośmy już raz 
na samym początku stwierdzili, że 
s p r a w a  s z k o l n i c t w a  p o l ­
s k i e g o  w Li  t w i e  j e s t  t y l k o  
f r a g m e n t e m  ' c a ł o k s z t a ł t u  
n i e n o r m a l n y c h  s t o s u n k ó w  
p o l s k o - l i t e w s k i c h  i w c a ł o ­
k s z t a ł c i e  t y c h  s t o s u n k ó w  
w i n n a  b y ć  r e n  w i ą z a ń  a.

Jak  już wczoraj stwierdziliśmy 
przykre są  represje, s tosowane do 
własnych współobywateli. Sądzimy, 
iż rząd się nie łudzi, że tern się 
zagadnienie wyczerpie, przypusz­
czamy, że jest to może p róba  d o ­
prowadzenia dotychczasowego „sta­
nu wojny” z Litwą do absurdu, dla 
tegoż poglądowego unaocznienia.

Żywimy nadzieję, że rząd całą 
wagę dla państwa rozwiązania za­
gadnienia polsko-litewskiego doce­
nia i w rezu'tacie akcji przez siebie 
prowadzonej doprowadzi do takie­
go układu stosunków, aby nadal 
ani polityka exterminacyjna z jed­
nej s trony nie była możliwa, ani 
odwetowa z drugiej wydawała się 
konieczną — i stosunki obu naro­
dów weszły raz w stadjum norm al­
nej i życzliwej współpracy.

Zdajemy sobie sprawę, że dla 
osiągnięcia tego celu wypadnie 
może użyć środków bardzo drasty­
cznych, ale odczute powinny być 
o ne  nie po ttj,  a po tamtej s tro­
nie granicy, tam bowiem znajduje 
się partner nieuniknionej rozgryw­
ki. mrs.

Akademicy przeciw gwałtom  litewskim .
Do o g ó łu  polskitj m łodzieży akademickiej U niw ersytetu  

S tefan a  Batorego w Wilnie.
Przez cały czas istnienia Uniwersytetu Wileńskiego dochodziły nas 

w różnych odstępach czasu wiadomości z zakordonu o  szykanach wszyst­
kiego co Dolskie, o  ucisku ludności polskiej przez szowinistyczne rządy 
litewskie.

Przed paru  dniami zaalprmowani zostaliśmy rozpaczliwym l.stem 
więzionych nauczycieli powszechnych szkół polskich, z t. zw. „Obozu 
K oncentracy iego“ w Worniach, z p rośbą o  ratunek.

My, jako młodzież akademicka, zdać musimy sobie sprawę z nie­
szczęścia jakie spotyka rodaków naszych na Litwie,— z grozy zniszcze­
nia szkolnictwa pclsaiego.

Drogie każdemu Polakowi imię polskie i godło, stale i system a­
tycznie jest przez zowinistow litewskich poniewierane. — T o  też jako 
młodzież akademicka Wszechnicy Batorowej o wielkich tradycjach Fila­
retów i F ilom a’ów rdzenmt związani z  Ziemią Wileńską, dać musimy 
w  imię bezstronnej słuszności wyraz swemu oburzeniu przeciwko gwał­
tom litewskim. Wszyscy akademicy Polacy winni wziąć udział w wiecu 
protestacyjnym, organizowanym przez całe społeczeństwo polskie bez 
różnicy przekonań w dniu 9.X r. b. o  g o d i  13 -ej w Sali Miejskiej.

Obecnością swoją podkreślimy jednolity z  całym Narodem Polskim 
protest 1 oburzenie przeciw ko ciemięzcom litewskim.

Wszyscy na wiec!

W uzupełnieniu wczorajszych wiadomości o  aresztowaniach wśród 
miejscowych działaczy litewskich, przeprowadzonych w odpowitdzi na 
represje i to rtu ry  Polaków na Litwie, w dniu dzisiejszym ouzym ujeipy 
szczegóły represyj, zastosowanych z polecenia rządu nocy ubiegłej.

1
D alsze areszty w pow. wil.-trockim. *

i Jak  już podawaliśmy, onegdaj włddze aresztowały ks. Korwalisa 
1 ks. Rukasa. Nocy ubiegłej aresztowano ks. A m b ro ż e g o  J a k o w a n i -  
sa  o ra z  nauczycieli  szk ó l  T-w a „Rytas**, S ta n is ła w a  K ozłow sk iego  
i J ó z e fa  Kozakiewicza.

W województwie białostockiem .
Prawie jednocześnie nadeszła do Wilna w.adomość o  aresztowa­

niach w woj białostocki: m, gdzie w nocy z 5 na 6 b. m. władze aresz­
towały 40 osób, a wśród nich znaleźli się także ks. Dworanowski, p ro ­
boszcz parefj, w Sejnach oraz ks. Szymelun z parafji kamica.

W innych województwach.
Na terenie wojewOuztwa nowogródzkiego dalszych aresztowań nie 

było, jak również nie aresztowano nikogo w woj. poleskicm, gdzie, jak 
wiadomo, element litewski prawie że nie istnieje,

Wileńska prasa litewska.
W dniu wczorajszym wyszły też kolejne num ery gazet litewskich, 

a między innemi I „Vilniaus Aidas". Charakterystycznem jest, iż Litwini, 
ani jednem słowem nie wspominają na łam ach swej prasy o  ostatnich 
zarządzeniach rządu polskiego.

Na Łukiszkach.
Jednocześnie Litw ni miejscowi zorganizowali pom oc m aterja iną 

dla uwięzionych, którzy, jak wiadomo, wszyscy zostali przewiezieni do 
w ęzienia na Łukiszkach.

Bezpo rednio od władz więziennych dowiadujemy się, _ że wszyscy 
uwięzieni zachowują się spokojnie i regularnie są zaopatrywani w żyw­
ność przez znajomych i przyjaciół nie korzystając praw ie zupełnie 
z więziennych porryj żywnościowych.

i

Praca Komitetu Litewskiego 
funkcjonuje normalnie.

Jak już podawaliśmy areszty i masowe zamknięcie szkół T  wa 
„Rytss* początkowo —  mimo, iż całe społeczeństwo litewskie w Wil­
nie było na kroki odwetowe rządu polskiego przygotowane — wy wołało 
zrozumiały popłoch i konsternację.

O becn ie  „ p o s t  fac tu m *  L>twlni w ileńscy  postanow il i  p row adzić  
d a lszą  n ie n r z e rw a r ą  pra«.ę, jak  k u l tu ra ln o  o św ia to w ą ,  ta k  i p o l i ­
tyczną , oczekuiąc , i i  r^ąd litewski w zrozum ieniu strat i 
krzyw d doznanych przez ludność litew sk ą  W ilenszczyzny  
na skutek bezcelow ego torturow ania Polaków na Litwie, 
co zm u siło  rząd polski do zastosowania retorsji — cofnie 
sw e ostatnie zarządzenia i w ten sposób um ożliwi Litw i­
nom w ileńskim  dalszy rozwój narodowościowy w  greni- 
cacn u staw  Rzeczp. Polskiej. To te ż  pracy nie zaprzesta­
no, a to  tembardziej, iż część członków  „Komitetu Li­
tew sk iego  “  w raz z  jego prezes im  dr. Olsejko znajduje 
się  na wolność*.

Nowa fala terroru na 
Litwie.

W  ostdin ej chwili rozeszła  się  po mieście niepokoją­
ca pogłoska nie potwierdzona ze sfer urzędowych, o dal­
szych gw ałtow nych  represjach rządu kow ieńskiego, s to ­
sowanych na szeroką skalę nletylko w  stosunku do lud­
ności polskiej, ale i ludności żydow skiej, oraz uo Niem­
có w  kłajpedzkich.

U porczyw ie krążące pogłoski w y w o ła ły  silne niezado­
wolenie i wzburzenie ludność, żydow skiej w Wilnie, k tó­
ra, jak słychać, w razie potw ierdzenia s ię  tych pogłosek , 
poweźmie w spólnie z całą ludnością Wilna akcję prote­
stacyjną. Ze strony w ładz zapew niono nas również, że 
rząd poweźm ie w szelkie m ożliw e środki, celem zapewnie­
nia ludności polskiej w Litwie sw obodnego rozwoju kul- 
turalnfcgo, przynajmniej w  ramach Konstytucji litew skiej 
i nie cofnie się  przed daiszem i aresztami, łub m asowem  
wysiedlaniem, nremo iż prześladowanie ludności litewskiej 
nigdy nie leżało w intencjach rządu M arszałka P iłsud­
skiego, 1

M « ia  n. n m i  i w . Wiń. Sia. UW. w sprawa nemów.
\J. dniu vcrortfj«fcym p. wojewoda w d.ńskl przyjął ba* iącego od 

kilku dni w Wilnie n czehiua  W y a Ą tu  B jjp i .czenstw a M nisietstwa 
Spraw Wewnętrznych p. K a»etk iego , z którym o-jhył dłuższą konferen­
cję na tem -t  ostatnich aresztowań wśród Liiwmów i zamknięcia 30 li­
tewskich prywatnym  szkół.

Litewski działacz socjaldem okratyczny  
nie będzie wydalony.

Jak  już podawaliśmy wc wczorajszym numerze r ła J z e  bezpieczeń­
stwa aresztów uy onegdaj między innymi Pawła Karazję, wyb;ir.ego 
działacza socjaldemokratycznego na terenie wiicńskim i profesora serni- 
narjum nauczycielskiego, zamkniętego ostatn io  przez władze.

P. Karazja był jedynym, którego właaze bezpieczeństwa, jaito nic- 
m ając tgo  obywatelstwa polskiego postanowiły wydalić z granic Rze zy- 
posDOinej do Litwy jako „uciążliwego cudzoziemca*.

Wczoraj więc o  goazime 3-ej popołudniu Karazja ped  eskortą  
policji został sprowadzony na dworzec kolejowy, skąd znowu p o d  
esKortą P. P. od transportow any miał być do granicy.

Ponieważ jednak Kwrazja jesi z przekonań socjaldemokratą i rak o 
taki ustosunkowuje się do rządu W aldemarasa negatjwnie zachodziła 
obawa, że z chw ilą  p rz e k ro c z e n ia  g ran icy  litewsKicj z o s ta n ie  p rz e z  
p a łk a rzy  W a ld e m a ra sa  a re sz to w a n y  I podzie li  lo s  se tek  a  n a w e t  
tysięcy innych so c ja ld e m o k ra tó w .

Nic więc dziwnego, że znalazło się kilka osób  z po: ród mieiscc- 
wych demokratów i kilku Litwinów a między innemi dr. Szłapelis, k tó ­
rzy interweniowali w tej sprawie u p. wojewody.

Pan wojewoda po skom unikow aniu  się z p. yice-premierem bar t-  
Iem decyzję wysiedlającą Karazję cofnął. Karazja więc wrócił z pół d ro ­
gi i w ten  s p o s ó b  u n ik n ą ł  s t ra s z n e g o  losu, jak i go  czekał w  Litwie 
p o d  rz ą d a m i  ciem iężców W a ld e m a ra s?  f S m e to n y .

PiWd umliirp siowaiiiwa w
Onegdaj o  go iz ia ie  8 min. 20 

wiecz. powrócił ze Śiąssa do Spa­
ły Pan Prezydent Rzeczypospolite,,

Dziś w godzinach przedpołud­
niowych Pan Prezydent przybędzie 
dc stolicy.

W związku z Jego przyjazdem 
rokowania pożyczkowe ożywią się
i należy oczekiwgć z końcem bie­
żącego tygodnia cecydu'ąeyck roz­
strzygnięć w tychże rokowaniach.

•
„Dzień Polski* podaje bardzo 

ciekawy artykuł wstępny, w którym 
„Zatora* stwierdza, iż działalność 
stronnictwa Strońskiego, Dabanowi- 
cza i t.d. uniemożliwia zjednoczenie 
konserwatystów i ci posłowie są 
bardzo źle widziani.

Wymienieni posłowie m ają  o- 
pinje ludzi politycznie zgranych. 
A utor t itlerdzi, że konsolidacja ele­
m entów zachowawczych winna do- 
konyw rć s 'ę  w formie w?półpracv, 
a nie walki z rządem . Co zaś ao 
stosunku pos, Strońskiego do Mar­
szałka Piłsudskiego— jest on wprost 
wykluczony. W zakończeniu autor 
stwierdza, że obecność posła  S troń­
skiego w jego stroanictwie jest za­
pór* dla 102woju tego stronnic­
twa.

Nie przywiązując oczywiście wię- 
kszsj wajjf do tych czy innych p o ­
czynań Obozu Zachowawczego, pod­
kreślić jednak należy, iż osoba 
posła Strońskiego jest ncreszcie 
coraz bardziej należycie ocenirna.

P rzyznać należy sprawiedliwie,
i i  p. S troński przez swe niezwj kłe 
wystąpienia przeciwko Marsz. Pił­
sudski amu, p rz e z s* e  niespotykane 
w publicznych wystąpieniach osz­
czerstwa i cełą działalność 1920— 
24 r., zasługuje na to, ażeby w szys­
cy ludzie, myślący państv o * o ,  jak- 
najprędzej odsunęli się c d  niego.

P. Józef Wołodkowicz, dotych­
czasowy referendarz w M. S Z. 
został deleguv'any z dn. 1 paździer­
nika do Ambasady Poląkiej w P a­
ryżu z tytułem sekretarze 

•
WARSZAWA, 6.X (Pat). W dn. 

dzisiejszym, w goazmach rannych 
odbyła się konferencja Pana P re­
zydenta Rzeczypospolitej z panem 
wice premierem Eartlem w sprawie 
pożyczki. W godzinach po ro lud  
niowych Pan Prezydent kenU ro- 
wal z Punem Marszałkiem Jó?efem 
Piłsudskim. Decyzja w sprawie p o ­
życzki pnwzięia będzie w dnir 
jutrzejszym, t. j dnia b m, ■ 
podaoa do wiadomości publicznej 
w godzirach rannych.

(Telefon, od wi ker. t  W am zaw rt.
i

Jak  się informujemy M inister­
stwo Spiawiedbwcści opracow ało  
projekt rozporządzenia P a r?  R e ­
zydenta Rzeczypospolitej, k tóry  
unifikuje sądownictwo w cafej 
Polsce.

Między innemi projekt ten prze­
widuje zgodnie z Konstytucją obie­
ralność sędziów pokoju, jak ,'ów- 
nież instytucii sąaów  przysięgłych.

Projekt reguluje również p o b o ­
ry sędziów.

W chwili obecnej projekt ten 
jrut przedmiotem międzyminiater- 
ja’nych narad i prawdopodobnie 
wkrótce ukaże się w postaci ro z ­
porządzenia Prezydent? Rzeczypos­
politej.

Ś ru to *  i M i  i  M l i i .
(Tel. od w ł kor. s Warszawy)

Onegdaj rano  przybyła dc War- 
tzawy wycieczka Polaków z West- 
falji w Nadrenji w liczbie 60 osób .

W skład wycieczki wchodzi prze­
ważnie młodzież robotnicza. Wielu 
wśród nich uredziłe  się i w ycnora-  
ło  na obczyźnie rak. że kru, ojczys­
ty będzie oglądało po raz pierwszy.

Wycieczkę przyjmie Zw. O b ro ­
ny Kresów Zachocmch.

Z c'jiej Poistii.
A resztow anie 80 komuih- 

stów  w Krakowie.
KRAKÓW, 6.X. (Pat). Po dłuż­

szej -obserwacji -wiedze policyjne 
wpadły na trop akcji związku m ło ­
dzieży Komunistycznej na terenie 
Krakowa. Związek > młodzieży ko ­
munistycznej. z polecenia v taa r  
partyjnych, zw oła ł  nu Panieńskich 
Stwach zebranie, w którem wzięło 
udział około  80 ciu osób. Miało 
on o  na celu wzmocnienie działal­
ności antypaństwowej i wykorzy­
stanie świąt żydowskich dla celów 
propagandy anty-reEgijnej. Aresz­
tow ano Drawie wszystkich uczest­
ników zebrania, przycze.ru znale­
ziono obfity materjal obciążający.

Spełnij swój obowiązek!
IX ta 0 'im pjada 1928 r. 

będzie wielką próbą *ił polskiego sportu.
Na IX Olimpjadzie Wywalajmy d 'i  Pol- 
sk! miejsce oapowiadaiące jej wielkości

i potędze.
Przyczyń się do zwiększeni? szans ra -  

roaow ej reprezentacji. 
p oi»ki K om itet O lim pijski
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w ersa lsk iem u .

,  Przed wrześniewem zebraniem 
Ligi Narodów, z poważnych ź rća  \ 
m em uckich podaw ano wiadomość, 
t e  dyplomacja niemiecka zamierza 
na tej sesji wysunąć zagadiienie 
powiększenia zbrojeń Rzeszy powy­
żej granic, ustalonych przez trak­
tat wersalski. Miało to  nastąpić w 
formie odwołani* się do rzekom e­
go niewypełnienia artykułu trak­
tatu wersalskiego, w którym ogra­
niczenie zbrojeń iiiemietki 'h j-st 
określoue jako krok wstępny do 
powszechnego rozbrojenia. Ponie­
waż rozbrojenie to <ai« nastąpiło , 
Niemcy miały zam iar oświadczyć, 
że obecne ograniczenie traktatowe 
s . ,c ich  sił zbrojnych nie uważają 
jako nadal ich obowiązujące. W 
tym duchu wypowiedział się też w 
połowie maja minister Reichswehry, 
dr. O tto  Gćssler, w artykule cza­
sop ism a „Wiile uud Weg."

W oczekiwaniu takiego k oka  
Niemiec w Genewie, p. Catl Mci- 
tens ogłoś® w jeduym z os ia tnkh  
nam erów  tygodnika „Dle M tnsch- 
heii“  obszerny ariykuł, pod tytu­
łem: „Dnlsze dowody tajnych,
sprzeciwiających się prawu, przy­
gotowań wojennych niemieckiego 
mllltsryzmu. Wymieniony publicy­
sta, jak wiadomo, był pierwszym, 
k tó ry  w tymże samym tygodniku 
odsłonił prejekty niemieckich kół 
wojskowych, zmierzające do takiej 
organizacji Reichswehry, by w 
przeciąga bardzo krótkiego ezasu 
miały Niemcy bojowo zupełnie 
wyćwiczoną «rmję o a o ło  pOł mtl- 
jona  ludzi, i dostatecznie wyćwi­
czone j ' ły  zaparowe kilku.niljono- 
wej liczebności. Artykuł Mertensa 
jest odparc.-tm urzędowych i pół- 
urzędowych zaprzeczeń, zwróco­
nych przeciw jego pierwszym re ­
welacjom, a odparciem uzupełnic- 
nem cietylko nowemi faktami, ale 
tek podaniem źródeł.

b )  O rgan izac ja  rezerw ,

Powiększenie wojsk niemieckich, 
zaznacza p. Meriens, jest rzeczą 
po n an o w lo n ą .  a koła militarne 
praskie przeprowadzenia tych zb ro ­
jeń wcale nie uzależniają od ze­
zwolenia Ligi Narodów. W wywia­
dach z angielskimi dziennikarzami, 
m inister Gessier powołuje się w 
tym zw.ązku na niedokonanie p o ­
wszechnego rozbrojenia, a w roz­
mowach z wybitnemi f-ancuskiemi 
osobistościami powołuje się na 
rzekom e niebezpieczeństwo bolsze­
wickie dla Niemiec. Powiększenie 
zbrojeń jest już w zupełności przy­
gotowane w drodze nielegalnej. 
Przygotowanie to obejmuje organi­
zację rezerw wojskowych i prze­
prowadza się we w spó łprac> z na- 
rodowemi związkami zbrojnemi 
(„nationale Weh;verbaende“ ) przez 
ustanowienie zupełnie nielegalnych 
kom end okręgowycn („BezirkskO' 
m ando"),  co wynika z wiadomości 
otrzymywanych przer stionnic tw o 
socjaldemokratyczne Reichstagu. Z 
rozm ów  dr. Gesslera z przewodni­
czący rtł rzekomo republikańskiej 
organizacji „Reichsbanner". Hoer- 
singem, wynika, że dla tej roboty 
zainteresowano również 1 tę orga­
nizację. Żołnierze zapasowi są zor­
ganizowani w kołach i zwiąrkuch 
zbrojnych („Waffertringe und Wehr- 
yerbaende"), a na zjeździe tegorocz­
nym Niemieckiego Koła 7 brcine- 
g o („D eu tsche r  Wsffennng") stwier­
dzono, że takie skupienie umożli­
wia szybką mobilizację rezerwi­
stów. Odezwy nrasy wojskowej, 
konferencje międzyministerialne, 
konferencja związków lotniczych 
są  dowodem, że przy tej organi­

zacji rezerw szczególną uwagę 
zwraca się na dochówek lotniczycn 
pilotów bojowych.

c) O rg an izac ja  lo tn ic tw a.

Właśnie dziedzina lotnictwa w 
Niemczech dostarcza jaknajliczniej- 
szych wskazówek o  systemie zb ro ­
jeń pruskiego miluaryzmu. C J e  
niemieckie sportow e lotnictwo pod­
dano  w ostatnich latach nowej o r­
ganizacji, wyłącznie opartej na 
związ-.ach militarnych Lotnictwo 
sportow e pobiera rocznej subwencii 
8 r  iljonów m arek złoty h i jest 
podporządkowane przedsiębioistwu 
.D eu tsche  Lyfthansa", pozosta ją­
cemu pod wpływami Ministerstwa 
Reichswehiy, dalej kołu Iotnurów 
wojennych („Ringder Kriegsflseger") 
i Związkowi „Deutseher L J . fah rs -  
yerb tnd ' '.  Zebrania oebyw aja  :>ię 
w obecriGŚci zastępców Minister­
stwa Reichsw>hry i Ministerstwa 
Komunikacji. Subwencjonowane są 
lotnicze eksperym enty  i doświad­
czalna budowa samolotów; czysto 
militarnym celom służy fibryka 
Arado-Werft w Warnemuende. Ka­
pitan student 7 Ministerstwa Reich­
swehry kieruje budową samolotów, 
sterowanych za pom ocą fal elek­
trycznych („ferugesteuerte Flugzeu- 
ge"), k tó rą  prowadzą porucznik 
Drexler i dr. Dickmsnn.

Znamiennem jest, że mszczenie 
szkodników  ltśnych zapom ocą  ga­
zów i chemikaliów', rozrzucanych 
przez ssTsoloty, odbywa się z za­
chowaniem warunków wojennych. 
W Johannisthal albo w Roechlin, 
na „tajnert?" lotnisku, oddanem  do 
dysoozycji Reichswehry, odbywają 
się często pokazy sam olotów typu 
wojennego. Do najbardziej zajmu­
jących pokazów tego rodzą u nale­
żał na lotnisku w Tempelhof pod 
Berlinem, wiosną tego roku, pokaz 
sam olotu Junkers  K. 30 do zrzu­
cania bomb („Bombenflug-eug"), 
k tóry wzniósł się w powietrze z 
wojennem obciążeniem i w m anew ­
rach na skalę w ojenną wykarał 
swoją wysoką wartość bojową.

Na innem lotnisku odbył się 
pokaz sam olo tu  komunikacyjnego 
V»Verkchr5flugzeug”) s^rzy którym, 
dzięki stosownej konstrukcji, po ­
mieszczenie passze skie w przecią­
gu kilku minut może być przerme- 
n ione na pomieszczenie karabinu 
maszynowego.

Zamówienia Reichswelry  r a  
samoloty wojenne wykonywały do­
tychczas firmy: Heinkl, Luft-Far- 
zeug Geiellsczaft, Caspar, Albatros 
i Junkers.  Kierownikiem działu lo ­
tniczego w inspektoracie broni i 
sprzętu jest kapitan Student, szofera 
lotnictwa Reichswehry podpułkow­
nik Wilberg. O sobne  układy na 
wypadek wojny posiada Rcichswe- 
h ra  z holenderską fjoryką Fokkera 
i z fabryką JuM te.s-Rchrbach, k tó ­
re urządziły filje w Turcji. S tow a­
rzyszenie „Wissensehaftliche Gesel- 
schafi fuer Lufifahrt” służy nietyl- 
ko przemysłowym i naukow ym, 
ale też w ojs low ym  interesantom 
lotnictwa 

> (Dok. nastąpi)

Z ZAGRANICY.
Z a an ty fa sz y s to w sk ą  działa lność .

RZYM. 6.X (Pat). Kom"s a po­
w ołana do rozpatrzenia odwołania 
skazanych na deportację za działal­
ność anty faszystowską 5 u księży 
katolickich, odwołanie to  odrzuciła. 
Niewiadomo jeszcze, czy skacari 
będą prze cie l e n i  na wyspy m o ­
rza T yrr tńsk iego  czy też będą in ­
ternow ani v/ arcybiskupstwie U- 
dine.

MOSKWA. 6 X. ( P a t )  Radiostacja  m osk iew ska  kom u n ik u je ;  
P ra s a  m o s k ie w s k a  zam ieszcza  in te rw iew  C zlczeilna  dotyczące s p r a ­
w y  a m b a s a d o ra  Uafco rsk ieg o .  Cziczerin ośw iadczy ł ,  ź e  rząd  so ­
wiecki n ie  widzi żad n e j  p o d s ts ?  y do  o d t r o ł j  wania z P a ry ż a  R a ­
kow skiego , k tó re g o  en e rg iczn a  i sk u teczn a  d z ia ła ln o ść  w k ie ru n k u  
dążer.ia  oo  zb l iżen ia  f r a n c u s k o  ro sy jsk ieg o  p o s łu ż y ła  jedyn ie  zu 
p i e te k s t  do  a ta k ó w  i o b e lg  ze s trony  p ra s y  francusk iej ,  a b s o lu tn ie  
n icd o o u szcza ln y ^h  w s to su n k u  do a m o a s a d o ra  innego  p a ń s tw a .

Ż ąd an ie  o d w o ła n ia  R ak o w sk ieg o  mu*i t ra k to w a ć  o p in ja  p u b l i ­
czna  S o w ie tó w  nie inacze j jak  ty tk o  Jako w rog i  a k t  m o g ący  p o ­
ciągnąć za  s o b ą  b a rd zo  ciężk ie  k o n sek w en c je  w  za k re s ie  s to s u n k ó  w 
m ięaz y  o b u  k r* ja m r.

K rok i  te g o  rodzaju  m ogą się  s tsć  tem b a rd z ie j  n iebezp iecznem i,  
gdy «;ą c zy n io n e  w n a p rę ż o n e j  a tm o s fe rz e  m ięd zy n a ro d o w e j  jak  
obecna ,  a z a n > c m  n a  s k u te k  g w a łto w n e j  i uporczyw ej kamp&nji 
p ra sy  reakcy ine j na rzecz  z e rw a n ia  s to s u n k ó w  z Sow ietam i. Nie 
■llega w ą tp liw ośc i  — za k o ń czy ł  C d c z e r in  — że  b ez  te j  k a m p a n i i  
z a  z e rk a n ie m  s t o s u n t ó ^ ,  s p ra w a  R ak o w sk ieg o  wogóie nie b y ła ­
by p o ru s z a n a

Metody watai z opozycją w Sowfetacł?,
MOSKWA, (Pat.). Prczydjuns korrdtsts wykonawczego ko- 

ssinternu i międzynarodowa komisja kontrolna w dłuższej odezwie ogło­
szonej w moskiewskiej pras!? uzasadnia sprawę wykluczenia Trockiego 
i Wujowi cza z liczby członków wiad;y naczelnej ndędzynaiodówki.

Odezwa oskarż? ich o  tendencję do rozbicia partji i utworzenia 
czwartej mięuzynsrodówid zbudowanej na zasadach trockizmu. Dalej 
odezwa w ostrej formie występuje przeciwko zarzutom opozycji jakoby 
władze sowieckie dążyły J o  Tesmidoru i do  o p 2rcia się na bogatura 
włościaństwie t. zw „ku łakach '4 oraz potępia współpracę opozycji rosy j­
skiej % ultra lewem skrzydłem komunizmu niemieckiego i francuskiego.

Odezwa nazywa złośliwą plotką twierdzenie Trockiego, że rząd 
sowiecki zamierza zrzec się m onopolu  band!a zagranicznego i wyiysa 
opozycji, że w w«lea z iatniejącemi władzami scwieckiemi posługuje się 
jnteiigencją burżuazyi lą. pozostającą w ścisłej łączności z ciemnemi, 
politycznie podejrzanemi i jawnie aat¥3owiecki?mi siarami.

W&ktePiaras c  zaga^iieni&ch polktyki 
zagranicznej ! wewnętrznej,

KO W NO, (Ate.). Wa’d :m ara3  po powrocie udzielił prasie 
obszernego wywiadu.

S tosunk! niemiecko litewskie z a i  jd u ’r  się na n a j lep sze j  drodze. 
Wszystkie s-arawy sporne , dotyczące Kłajpedy sosiały pomyślnie ro z ­
strzygnięte podczas konferencji z Streseanannem. Ostateczne rokowania 
o  traktat handlowy rozpoczną się jeszcze w tym roku.

Realizacja związku LahycKiego w obecnej chwili jest nieaktualna. 
Największą t ru d n o śc ią  je s t  b ra k  uę.taloatj g ran icy  Litwy x Polską.

Co się tyczy pogłosek o  tajnych konferencjach ministrów Spraw 
Zagranicznych w Genewie—Waldemaras oświadczył, iż tasie  konferencje 
nie odbywały się

Waldemaras odm ówił bliższych wyjaśnień w sprawie konkordatu 
między Litwą i Watykansns, oświadczając tynco, iż został on  zawarty 
na zasadach podobnych, jak  k o n k o rd a t  W a ty k a n u  z Poiską. Znaniem 
Waldemarasa, konkordat nie potrzebuje być ratyfikowany przez Sejm,— 
wystarczy rntyRkacj* prezydenta 1 rządu.

Co r ę  *yczy Stanowiska c s - śd  pr«sy Hłewsłciej, k tóra  atakuje- re­
presje polityczne na Litwie, W ddem aras  oświadczył, że dzienniki te po ­
zostają pod wpływem Drugiej Młędzynaródówhj, która zresztą — jak 
twierdzi premjer litewski— wzywa socjalae.nokiaićw litewskich do pow­
stania przeciwko rządowi.

Przygotowania w sprawie rrferendum są w pełnym toku. Rząd ma 
niezłomną nadzieję, że referendum wypadnie pod ksżdym względem 
korzystnie dla projektów rządowych. Być może, że udział Iucuości p ę ­
dzie s tosunkow o niewielki. Niektórzy obliczają tyiko 10 proc., — łącz 
liczba głosujących w tym wypadku nie o d g r y w a  żadnej roli.

Irir

BERLIN. 6 X. (Pat) .  P ra sa  tu te jsza  p o d a je  o b sz e rn ie  g ło ry  
d z ien n ik ó w  w a rs z a w s k i  h o p rześ lad o w an iu  szk o ln ic tw a  p o lsk ieg o  
na L itwie. Niemieckie dz ienn ik i d e m o k ra ty c z n e  „V ossisch£ Z e i tu n g -  
i „B erline r T ngeo la tt*  podają  w iadom ości o  za rządzen iach  o d w e to ­
w ych w Wilnie, p. t. „N ow y kryzys w s to su n k ach  p o lsk o  l i tew sk ich 41

Mord polityczny w Bułgarji
BIAŁOGRÓU 6.X. (Pat.) 'A'e<]tug donizsień z IscP p i. wczoraj wieczorem zo­

sta ł tam zam ordowany u drzwi su eg™ m iesikan a. geneiał brygady Miclial Kowacze- 
wicz. W chwili dokonania zfcrodi,, gen. KoWaczewiSC roi.mswiał z ks. Jewre- 
ntoWłcżeifi.

Po Bierwszyci? strzałach, które chybiły, sprawcy zbr dnii dali 3 nowe strzały, 
które trafiły generała w gł we i serce, Maa^c gc trupem  na miejscu. Korzystając z 
ciemności zamachowcy ?.b eg i. Zawiadomiona o zbrodni policja -odjęła r.atychm ast 
poSc g za sbrodniarzami, przyczem na droaze pr,.wadzą , j do Radow.szcz znalezio­
no tem bę, którą sprawcy wyrzucili niewątp iwi: dla ułatwienia sobie szybszej 
ucieczki.

Znaleziona bomba m leźy do znanego typu bomb komitedży bułgaiskich co 
rda je  się dowodzie, zresztą obok innych oznak nasuwających identyerne wnioski, 
że ma s ę ruraj do czynienia z nowym akrem teroru ze s t r n y  komitadży Dułgar- 
skieb. Zamach wywołał powszechne oburzenie zarównd w B.ałogradzie jak i w ca­
łym Kraju.

Mowy przeciwnik Cz&ng* Fso-Lina,
LONDYtC, (P n t.) . Z Pekinu aon»szą że n i Dioręcy d .-tąd u d tia łu  w w oj­

nie dom ow ej Jen  Szan , tuchun prew inejt Szansi p o d ją ł ofen tywę przeciw ko 
C zsng-Tso-L inow t.

Z PAŃSTW BAŁTYCKICH,
PrtjSa łotew ska o w rażeniu w yw ołan tm  w Wilnie przez

represje W sldem srasa.
RYGA 6.X (AteJ. Prasa  tutej- potsłoeg-j ira l  twit 

sza zamieszcza ebszętne  duniesie- ..Rig-tsclie Rundscl.ru i ,,So- 
ni( o oauźwięku, jaki w Wilnie i cjaldcmokra 4 podają obszerne de- 
e d e m  społeczeństwie polakiem wy- peszę i  Wilna, streszczając Su,u 
wołały prześladowania rządu litew- o p ir j i  polskiej wobec represyj li- 
skiego w s tosunku do szkolnictwa tewskich.

Nie b y ło  rokow ań  estońSK O -sow ieckich o pak t gw aran ­
cyjny.

TALLIN, 6 X (Ate>. Wbrew iż twierdzenia te nif odpowiadają 
pogłoskom  rosyjskiego dziennika, rzeczywistości. 
wvaawanego w Berlinie, „Rui 4, ja- Rokowania estońsko sowieckie 
koby Suw,ety poczyniły Eslonji c  pakt gwarancyjny nie posunęły 
pewne Ustępstwa, należy stwierdzić, się wcale naprzód.

Ł otw a nie wy ska la ła  uczestn ików  powstania w T«u-
rogech.

RYGA, 6 X (Ate). W związku 
z opuszczeniem Ł  lw y przez trzech 
uo.estników powstania w Tauró- 
gach: S.Ttanasa, Jurkiejtisa i Uie- 
n isa— przedstawiciele prasy zwió- 
ciii się co rządu z zapytaniem, ile 
jest prawdy w tern, że uchodźcy 
litewscy byli zmuszeni ao  opusz­
czenia Łotwy, ponieważ rząd nie

chciał im udzielić azylu
Pogłoskom  tyra w s fa ach  mia­

rodajnych zaprzeczają f.atcgorycz- 
nie, twierdząc, iż emigranci litew­
scy zupełnie, dobrowolnfe opuścili 
Łotwę. Rząd łotewski mieł rz ek o ­
m o udzieiić im prawa azylu bez 
żadnych zastrzeżeń.

Burzliw e posiedzenie estońsk iej kotiiisji spraw zagra­
nicznych.

Akel mówi! jakoby w imienia rzą- 
nu i parlamentu, co nie odpowia­
da rzeczywistości.1 :

W szczególności stronnictwa 
wypowiedziały sie przeciwko o- 
świad zeniu  min Akeia, - dotyczą­
cego sojuszu % Litwą. Rrzfcciwko 
sojuszowi oświadczyli się również 
przedstawiciele estońskiej socjal­
d em o k rac i .  p

W kołach politycznych twierdzą, 
iż polityka zagraniczna Estonji jest 
ściśle osreślona . Dąży ona b ł  pół­
nocy do zbliżenia i Finlandją, na 
południu z Polską i Łotwą.

. P o d  i>m względem me należy 
przewidywać żadnych zmian.

RYGA, 6. X (Ate). „Jaunakas 
Zinas" d o n o j i  z Tslłina, że mlfiri- 
ster Spraw Zagranicznych Akel re ­
ferował na komisji spraw zagra­
nicznych całokształty zagadnień ze- 
weętrznej polityki Estonji. W p o ­
siedzeniu wziął również udział gen. 
Laitoner, który wygłosił refsrat w 
sprawach związanych z L‘gą N aro­
dów i ostatn ią  sesją genewską.

O  posiedzeniu tern mówią, że 
m is ło  przebieg bardzo burzliwy.

Przedstawiciele wszystkich s tron­
nictw politycznych bardzo o s tro  
krytykowali osta tn i  wywiad min. 
Akcla, dotyczący państw bałtyc­
kich. Mówcy wskazywali, iż min.

Polityka zagraniczna Finlandji.
GDAŃSK, 6. X. (Rai). Fin­

landzki minister SpraW Zegrt nicz- 
nych V otonm aa udzielił hel-ing 
forskiemu korespondentowi „Balt!- 
sche Presse44 ałuższego wywiadu, 
w którym na wstępie z wteikiem 
zadowoleniem podkreślił fakt wy­
boru Finl !nćji do Ligi Narodów.

Głównym punktem' program u 
fin’andzkiego w Lidze Narodów 
jest walka o  utrzymanie pokoju. 
Najważnieiszem, zasadnic/em i p.-ak- 
tycznem zadaniem Lig Narodów 
jes t—zdaniem mlnistra Vo o n m aa— 
koustruKtywna praca pokojowa. 
Następnie minister' w sprawie s to ­
sunków Finlandji do państw sican- 
dynawskich i bałtyckich oświad­
czył między Innemi, że Fmlsfidja 
jest pod względem hisiorycznym 
państwem skandyr.swskiem, aie w a­
runki polityczne sprawiły, że Fin­
landię łączą z państwami i naro­
dami bałty, kiemi wspólna interesy 
gospodarcze.

Szczególnie przyjazne stosunki 
łączą Finland.ę z narodem  estoń- 
SKim. Ist‘,ieją również w pewnych 
uprawach poi tyczoy.h wspólne in- 

! teresy międ'.y ouu temj kra ami. 
Minister zaznaczył jWinak, że m.ę- 
dzy Finlandją a Estonją niema 
żadnego sojuszu. . Przed kilku laty 
ciyn iono  zabiegi o  stworzenie jed- 
noiitego frontu opejmującego Fin 

; laridję, Estonję, Łoiwę, Litwę i 
1 Polskę.

Plan ten jednak spełzł na ni- 
czem. Pi ugniemy pozortać neu­
tralni i nie chcemy szukać bezpie­
czeństwa naszego narodu i pań ­
stwa w systemie sojuszów. Należy 
jednak poakieślić, żs wolne i nie­
podległe państwa, które powstały

na terytorium dawnej Rosji są  
wzajemnie zainteresowane w utrzy­
maniu swej wolności t samodziel­
ności i ten wz8jotr.ny interes p-ag- 
nąłby rząd finlandzki  ̂ uwicccznić 
w systemie sądów rozjemczych, o- 
bejmu jących państwa bałtyckie łącz­
nie z Fi.ilandją, Polską, Niemcami 
i Rosją.

Chcemy pokoju— powiedział da­
lej, min. V oiunm aa — i wszelkie  
zewnętrzno-polityczne awantury są 
z naszej s trony  zupełnie wyklu­
czone. Nasza armja służy tylko 
celom obronnym . Zagranica musi 
jednak zrozumieć, że bez gwarau- 
cyj nie m ożem y się rozbroić Mu- 
s rą  być stwieidzone warunki bez­
pieczeństwa, a potem  dopiero  m o ­
że nastąpić rozbrojenie Bezpieczeń­
stwo, postęDOwanle rozjemcze i 
rocbiojenie — te trzy sprawy two­
rzą jedno ciało i nie dadzą się w 
żaden sposófc oddzielić.

Wielkie znaczenie polityczne 
m a— zdemem korespondenta Bałt. 
Presse —żądanie zrealizowania sze­
roko zakrojonego system i rozjem ­
czego obejmującego w szys^ ie  pań ­
stwa bzłtyckie łąezme z Finlandją, 
Polską, Niem ami i Rosją. P on ie ­
waż zbiorowa gwarancje ang^elsko- 
francuska jest niemożliwa, a sy­
stem rozjemczy bez saro-cyj nie­
ma zbyt wielidej wartości, ewen­
tualny układ więc, jaK zaznacza 
korespondent Baltische Presse, m u­
siałby przewidywać zbiorową p<> 
m oc wszystkich państw uczestni­
czących w układzie dla zaatakow a­
nego państwa, co wykazuje dziwne 
Dodohleństwo do dawne, dei ba ł­
ty esiego sojuszu obronnego.

rnssmemmasam

7. muzyki.
K o n cer t  p o z n a ń s k ie g o  chó ru  

„Echo*.

Onegdaj mieliśmy sposobność 
usłyszenia poznańskiego chóru „E- 
ch o 44, który zjechał do Wilna 1 na 
Wdeńszczyznę nietylko w ctiach 
okazania sw ;ch walorów aitysty- 
cznych, lecz również mając na oku 
społeczne znaczenie .c^gjnizacyj 
chóralnych w państwie W tej o- 
statniej sprawie nasuwaiące się u- 
wagi oraz informacje, co w tej 
mierze zrobiono, zamieścfiry w 
najbliższym numerze.

Dziś zwrócimy uw?gę wyłącznie 
na artystyczną s tronę koncertu. W 
program ie widniały nazwiska sa 
mych polskich kompozytorów, przy- 
czsm w vkonare  utwory możemy 
podzielić na trzy kategorie: o  tre­
ści poważnej, żartobliwej oraz 
pieśni ludcwe. (Klasyfikacja ta nie 
jest lów noznaczna z wartościowa­
niem). K om pozytorzy  reprezento­
wani, to - Żeleński, Lach .a n, No- 
wowJejski, z młodszych Rączka 
oraz niezrównany w tej dzfedi nie 
Bolesław Wailek-Walewski. Ten o­

statni należy, zdaniem naszem, do 
najlepszych dzisiaj wokalistów w 
Polsce. Wyrosły w atmosferze chó­
ru, od najwcześniejszych, studen- 
CKicn lat pracujący w chórze ak a­
demickim w Krakowie — poznał 
chór nawylot. N.fezauomniane po­
zostaną dla każdego uczestnika 
kapitalnie prowadzone próby „E- 
cha“  krakowskiego— \ i  czasie k tó­
rych zawsze znelazł się maierjał- 
do ciekawego ujęcia problemu w o­
kalnego, nasuwającego się z okazji 
wykonywanego utworu. Waltwskl 
posiada w swej tece kom pozytor­
skiej m nóstw o utworów wokalnych, 
napisanych ‘niejednokrotnie gwoli 
eksperym entu.  Ale wiele wskutek 
tego odsłoniło  się nieznanych przed­
tem możliwości; mogą to  kaświad* 
ct.yć. chóry śpiewające utwory W a­
lewskiego, nieraz zdum ione wy­
śmienitym i zdobyczam i techniki 
wokalnej.

Inwencja Walewskiego, p rosta  i 
szczera, wyrosła na podłożu m u­
zyki ludowej; silnie związana z for­
m ą  preśni, z łatwością przetopiła 
sz e re g  pierwiastków puchcdzących 
wprost z ojczystej ziemi Melody­
ka Walewskiego jest przedewszyst- 
kiem aw^/aku, bardzo każdemu z

nas bliska,  -zaczepiająca prawie o 
muzykę wiejską, ten względ dery- 
dowaćby powinien o  łatwej popu­
laryzacji; jednak tak jest. Na- 

! ogó ł W dcwski pisze trudno i sta- 
, wfa duże wymaga l ia  zespołoKi. 

Nasze chóry wileński, zapcw.ie z 
tego powodu nie wykonują utwo- 

: rów Walewskiego— a szkoda, be są  
to  kotrpozycje  prawdziwie piekne 

. i interesujące
Poza utw oram i wnkdnerrd W a­

lewski naplssl d r  ie opery: „Dolę" 
wystawianą przed kilku laty w 
Warszawie oraz „Pom stę  Jon tko- 
wą", (będącą dalszym ciągiem 
„Halki44) wystawianą obecnie z po ­
wodzeniem w operze poznańskiej.

Z pomiędzy utworów' wykona­
nych na  koncercie „Echa" na uwa­
gę zasługuje Walewsidego „Bajka 
o  K?si i Królewiczu” do słów L. 
Rydla. W utworze tym osiągnął 
Walewski przepiękne efekty chórat- 
ne, polega!ące częstokroć na zna­
komitym wyzyskaniu pierwiastka 
illiiStracyjnego. FLgato użyte przy 
słowach „gdv na łowy jechał* 
stwarza zupełne złudzenie jadącej 
kawalkady jeźdźców. Refren „Oj 
Kasiu, Kasieńko", kończący pięć 
pierwszych zwrotek, powtarza się

w najróżnorodniejszych harm on­
iach, za .how ując zasadniczo jeden 
i ten sam rysunek melodyjny. Roz­
mowę Kasi i królewicza ilustruje 
duet te.iera i barytona, zachowu­
ją -y właściwą Walewskiemu śpiew- 
ncsc rnel n  ji. CLłość, pom im o dość 
swobodnej formy przekomponowa- 
nej p ieśni--zachow uje jednolitość, 
nie zbaczając , nigdy z zasadniczej 
drogi.

„R okitna44 należy raczej do  rzę­
du utworów rodzajowo charaktery­
stycznych. lllusiracyjny zmysł W a­
lewskiego, zajaśniał tutaj w całej 
pełni, może czasami »ż na nieko­
rzyść czycto  muzycznych wartości 
utworu; rytmika zmieniająca się w 
miarę wzrastania dynamiki wier­
sza— czyni potężne wrażenie. Utwór 
ten goście zmuszeni byii na żąda­
nie publiczności powtórzyć.

Do^ rzędu pieśń żartobliwych 
zaliczyć wypada dowcipnie skon­
struow aną „Bajkę o  myszce44 do 
znanych słów Jachowicia „Była 
sobie myszka mała...44. I tu rów­
nież ulubiony p ^ e z  Walewskiego 
pierwiastek illustracyiny znajduje 
doad^ny swój wyraz.

Z opracowań Walewskiego na­
jeży wymienić „K iekowiaka44 o p ra ­

cowanego według O. Kolberga, 
pełnego rozmachu i animuszu.

Znane powszechnie „Sztandary 
nolsKie w Kremlu" Lacnm ana zna­
lazły w chórze poznańskim dosko­
nałych interpretatorów.

Z pomiędzy innych utworów 
w ysunął się na plan pierwszy St. 
Rączka z pięknym utw orem  do 
słów K. Tetmajera „Limba44.

Na podstawie przeasta  Aionego 
programu, obejmującego również 
utwory współczesnych .kompozy 
torów, skonstatować należy, że i 
muzyka wokalna posuwa się w 
kierunku wyzbycia się więzów to­
nacji. Walewski uporczywie czyni 
poszukiwania w kierunku wyary­
cia nowych współbrzmień i efek­
tów akordowych. Nam się wydaje, 
że droga stoi otworem, trzeba tyiko 
sięgnąć do isto ty  muzyki wokalnej 
t. j do polifpnji i wzbudzić w so ­
bie wrażliwość na linearne  poję­
cie wielogłosowości. T o  przynaj­
mniej jest najkrótszą i najbardziej 
skuteczną drogą do osiągnięcia 
pożądanego celu stworzenia nowe­
go stylu  chóralnego

Drużyna śpiewaczą dzielnie się 
nam przedstawiła. Zespół w in to ­
nacji pewny i niezawodny, w akor­

dzie czysiy i pzłny. zd >łal wzbu. 
dzić na sali wysokie zainteresowa­
nie, pom im o małego na ogół za,n. 
teresowania naszego mfesta żle- 
dz irą  śpiewu cnóra in^°=  p ęza- 
wodzące nigdy, pełno brzmiące 
basy sianowią prawdziwą ozdobę 
chóru. G łosy  śro d k nWe *1 i
bas 1) posiadają doskonałe w yro- 

' bienie i p tw ność, co zwłaszcza u!a 
m o d u ł’ ji m a decydujące znacze­
nie. T . udność np modulacyjną
„Bajki o  Kasi" Walewskiego jest
znaczna; jednak dziC4 ' tZJS śc| 
intonacyjnej głosów środkowycj 
akord naogół się nie za^ ^ . , Wał*

; Najsłabiej s tosunkowo pr*pds|aw,s-
ją się ten. ry 1— ale z 
się pogodzić jako * ai '
częściej spotykanym r* ‘ ych 
chórarh .

Całością bardzo f rt̂ ,s.tyf zwi« 
kierował znany mu2)^ p‘ , ^ acż- 
kowski, jako dyrygent doskonały

1 5“o  poLynanlacK
dżinie zorganizowa ni * n*
Wileńszczyźnie n ap ^* emy DJ eba- 
wem. Dr. 5a.
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Wzrost konsumpcji nawozów sztuce
siych.

Fabryka fałszywych monet w powt 
dołhinowsklm.

W yw iad  z  sze fem  Sekcji F inansow ej M ag is tra tu  m Wilca p. Żejmą_

W ysokość konsumpcji nawozów 
sztuczcjch jesi jednym ze wskaź­
ników dobrobytu loinika. Łącry 
się bowiem to z kwestją wysokoś­
ci cen na ziemiopłody o rsz  “' t r u a -  
kami kredyiu, dostępnego dla ro l­
niku.

Te zaś 2 m om enty są decydu­
jące w stanie materialnym rolnika.

T o  te i  w ostatn im  czasie w 
związku z potiftićS'enielh się cen 
na wytwory rolne o rrz  obniżeniem  
się -topy procentowej kredytów do 
9 proc., daje się stwitrdzić pewr ą 
poprawę w stanie gospodarczym 
rolnika.

Powyższa poprawa o  Jo ta się 
w sposób  wyraźny n s  ilości sk o n ­
sumowanej n aw ozów  sztucznych  
w r. Disżącym.

Jifc stwierdzają dase  syndyka­
tów rolniczych, iiość sprzedanych 
nawozów sztucznych przekroczyła 
w r b. o  60 i więcej proc. ilość 
nawozów skonsumowanych w r.

ubiegłym. Mimo to koła fachowe 
stwierdzają, iż Polska co do kon- 
sumeji nawozów sztucznych jeszcze 
nie osiągnęła poziomu przedwo­
jennego.

O b e a ia  konsum pcja nawozów 
sięga według zdania fachowców, 
tylko 70 proc. poziomu przedwo­
jennego.

T o tez i w dalszym ciągu na­
leży się 1 czyć z t  stałym rozwojem 
konsum p .ji nawozów rolnych.

Rozwój ten niewątpliwie sięoD- 
jawi w iriarę  dalszej poprawy fi­
nansow o gospodarczej rolnictwa.

Charakterystycznym jest, Ii m i­
mo bardzo znacznego wzrostu za­
potrzebowania na nawozy sziuczne 
ceny na nie w r. b. miały naogół 
tendencję zniżkową.

Z;awtsxo to tłumaczy się p.tw- 
ną nadprodukcją w dziedzinie wy­
twarzania poszczególnych n a s o -  
zów sztucznych (np. supe-fosfa- 
tćw).

I C R Ą J 0 W J L

— P race  kom is ji  an k ie to w e j.  
W pierwszej połowie października 
b r. zostaną ukończone sp raw o­
zdania z badań w ptzemyśle m ły­
narskim, pienarskim i mięsnym. 
Sprawozdania te i wnioski, doty­
czące racjonalizacji i cotanienfa 
produkcji w wyżej wymienionych 
gałęziach zostaną przesłane przez 
podkomisję rolniczo-spoźywczą na 
plenum komisji ankietowej do za­
twierdzenia i — w myśl ustawy — 
przedłożenia Radzie Ministrów.

Również w październiku podko­
misja budowlana przystąpi do o- 
p racow aris  sprawozdań i w nios­
ków, dotyczących przemysłu drzew­
nego, a badania w przemyśle naf­
towym, węglowym, metalurgicznym, 
włókienniczym i garbarskim zos ta­
ną  ukończone. Wogóle można się 
spodziewać, że w tym czasie k o ­
misja ankietowa przystąpi do o p ra ­
cowania sprawozdań i wniosków, 
dotyczących najważniejszych gałęzi 
przemysłu.

Człttowite zakończenie jej prac 
nastąpi prawdopodobnie już w 
grudniu b. r.

RYNEK KRAJOWY.
— Z  ry n k u  n aw o zó w  sz tu c z ­

nych Tegoroczny sezon w Pań 
stwowej Fabryce Związków Azoto­
wych w Cnorzowie zazne-czyi się 
wyohnym wzrostem produkcji. 'V 
okresie od 1 IX 192ć do 3QVHi. 
1927 r cyfra sprzedaży wyniosła 
103.U00 tunn, podczas gdy w tym 
sam ym  okresie roku i925/zó ■— 
72.006 tonn Według obliczeń za- 
potrteoow anie azotniaków ■>«. rok  
przyszły wyniesie 178.30U tonn, co 
znacznie przewyższy m ożnosś pro­
dukcji fabryki, k ióra  przy pełnem 
wyzyskaniu 5 pieców, wynosi około  
W4.G00 tonn Wskutek tego zarząd 
rozpoczął prace oko ło  rozszerzenia 
zakładu. Popyt na superfosfaty k ra ­
jowe jest narazie niewielki, co 
przypisać należy począści znaczne­
mu importowi tom asyny zagra­
nicznej

— S p ra w a  e k s p o r tu  jaj z a ­
g ra n ic ę  W roku b ożywił się zna­
cznie wywóz jaj t  Polski zagrani­
cę Przybrał on znacznie większe 
rozmiary, niż w roku uDiegłym. 
Jak  zwykle, największe p a r tj t  od ­
chodzą do Niemiec i ł ó  Arglji.

Zwiąrek Spółdzielni Jajczarskich 
nie bierze udziału w wywozie tego ­
rocznym. Organizacja ta przygo­
towując się do planowej kzmpanjł 
w roku  przyszłym, zwróciła obec­
nie całą uwagę na zakładanie pro­
wincjonalnych zbiornic jaj, które w 
znacznym stooniu uławią rozstrzy­
gnięcie kwestji prawidłowego eks­
portu.

— 2  ry n k u  szklanego. Sytua­
cja na rynku szklanym w ostatnim 
czasie jest niepomyślna.

Zbyt Si kia butelkowego na ryn­
ku wewnętrznym, ze względu na 
silną konkurencję i brak popytu, 
przedstawia się nader s łabe. Ceny 
zaś, pom im o podrożenia cen su ­
rowca, spadły nieco Jest to  ted 
nak spadek chwilowy, przemijają­
cy, który wyrówna s ’ę niebawem 
pc wzmożeniu zapotrzebowania. 
Decydujący wpływ na pogorszenie 
koniunktury m rynku szkła bu ttl  
kowego wywarło stanowisko, zaję­
te od niejakiego cza.u przez P a ń ­
stwowy Monopol Spirytusowy, k tó­
ry ostatn io  zakupuje bardzo n a ł o  
nowego towaru, starając się ugra 
niczyć skupem butelek używsrycn. 
Sezon szyb w tvm roku zawiódł 
na  całe) linji. W skłaaavb hut oraz 
hurtowników nagromadziły się p o ­
ważne il-ści, które m uszą czekać 
na pomyślniejszą koniunkturę u a  
lanterja szklana, ze względu na 
zwykłe jesienne zakupy, cieszy i 9

jeszcze pewnym popytem, który o -  
granicza s;ę jednakże do wyrobów 
tańszych.

E k ip o i t  polskiego szkła zagra­
nicę spadł w ostatnim  czasie do 
minimum. Obniżył się znacznie na- 
wat wywóz galanterji szklanej, k tó ­
rej stosunkow o szło najwięcej.

Możr.a twierdzić, że obecny wy­
wóz miesięczny wynosi co najwy­
żej 10* eksportu z miesiąca stycz­
nia b. r. Przyczyną tego zjawiska 
jest niewątpliwie brak dobrych 
tras tatów handlowych. Wysokie cła 
zagraniczne um etroiliw iają  eksport.

G ie łd a  W t:-s iaw sk  a w  dniu  
6 X b r.

Dolary

Holandjn
Londyn
Hory-Jork
Parr*
Praga
Szwajcaria
Wiedeń
Włochy

W a l u t y :
8.91

C z e k i :
tp tT tiU
358,10 
43.53,5 
8,93 

35 14 
26 50 

i/2  40 
12< 21 
4? ł f

889

Kupno
357,80 
i. ,Ą7  
8,91 

35 05 
2c 44 

172 03 
■ 2a90 
49 23

P ap ta ry  Wincent o we:
D olarót ka 61,50 —61,75
pożyczka dolarowa 85,50
Pożyczka kolejowa 102,50
5% poż. konwers, 62.00
5%  konwersyjna kolej. 58,50
o% listy zastaw ne Banku

G oip. Krajowego 92,00
BankL Rolnego 92,00
8%  oblig komun. Bonku 

Gosp. Kraj. 92,00

A K C J E :
Bajik Dyskontowy
Bark PotSkl
Bank Smółek Z^robk,
Cukier
Węgli 1
Kubę
Cegielski
Lćoop
Modrzę,5w
Pocisk
Rudzki
Sta. actłowtce
Zawiercie
.iyrardów

133,vu 
149,00—149 's 

v 1,00—92,.." 
5,23

107,50-108.00 
4 i, -.0

46,00—48,00—47 >'0 
64 15-3 3 ,0 0  

9 40—9,50—9,45 
2o„ 

59,75
72,50—72,75—72,60

3f,5
19,00—19,25

Onegdaj organa policyjne na te­
renie pow. dołhinowskiego wykry­
ły na szeroką skelę prowadzoną 
fabrykę fałszywego bilonu 50. 20 i 
10 g.oazowego. Sensacyjnego wy­
krycia dokonano zupełnie przy­
padkowo.

Mianowicie podczas odbywają­
cego się w Dołhinowte w ubiegłą 
środę targu aresztowano niejaką 
K limontuwuz mieszkankę wsi R -ecz- 
kf gm. dolninowskiei, która usiło­
wała puś. ć w obieg fałszywe m o ­

nety 50 gruszowe. W psrę godzin 
po aresztowaniu Klimontowiczo- 
wej policja przeprowadziła rewizję 
we wsi Rzeczki i wykryła w mie­
szkaniu Klimontowicza potajem ną 
fabiykę fałszywego bilowi 20 i 50 
gr zaś w mieszkaniu kowala miej­
scowego llji Grzegorza fabrykę bi­
lonu 10 groszowego. W związku z 
wykryciem fabryki aresztowano 
jeszcze parę osób Wszyscy aresz­
towani zostali osadzeni w więzie­
niu.

— N OW OGRÓDEK . P ie rw sz e  
zaw ody  lek koa tle tyczne .  Niedaw­
no zorganizowany w Nowogródku 
Powiatowy Komitet Wychowania 
Fizycznego I Przysposobienia Woj­
skowego pod przewodnictwem p. 
starosty J H yniewskicgo energicz­
nie zabrał s.ę do pracy. Na pierw 
szem posiedzeniu wyłoniono p o ­
szczególne sekcje, a mianowicie: 
spoi to wą, przysposobienia wojsko­
wego, organizacyjną, finansową, 
propagandy i lekarską. Pierwsza do 
roboty stanęła sekcja sportow a 
przygotowując już teraz sporty zi­
mowe, jak: narciarstwo, łyżwiar­
stwo i tor saneczkowy, kursy wy­
chowania fizycznego, które mają 
się odbyć w czasie świąt bożego  
Narodzenia, o rsz  organizując w u- 
btegłą niedzielę pierwsze w Nowo­
gródku zawody sportowe.

Zawody te ze względu na wa­
runki techniczne, jak brak c Jpo- 
wiednicgo boiska i większej ilości 
wykwalifikowanych sędziów obej­
mowały tylko osiem konkureocyj, 
a mianowicie: biegi na 100, 400 i 
1500 mtr., skoki wdał i w wyż, o- 
raz rzuty d jsk iem , oszczepem i 
kulą. Do zawodów stanęło 3 za­
wodników z Policyjnego Klubu 
Sportowego, Nowogródzkiego O d­
działu Związku Strzeleckiego, huf­
ca szkolnego gimnazjum państwo­
wego im, A dam a Mickiewicza, 
drużyuy harcerskiej oraz Towa- 
n y s tw a  Ochrony Zdrowia

Naogół wyniki (które szczegó­
łow o  podajemy niżej) były nawet 
jak na pierwsze zawody dość sła­
be. Nic w tem dziwnego, wszak 
były to  „pierwsze* zawody. Cieka­
we jest natom iast to, iż niektórzy 
zawodnicy posiadają względnie zu­
pełnie dobrze opracow ane style, 
np. przy skoku wwyż. Możiiwem 
jest, ze następne zawody bęuą du­
żo ieosze i przvnlosą cały szereg 
nowych „rpkordow" nowogródz­
kich

Wyniki zawodów były następu­
jące.- bieg na 100 mtr. 1) Ja rm u- 
łowicr. z Hufca Szkolnego 1Z.2 
s e k , 2) Wróblewski a P K S., 3) 
Krupienia z T, O. Z. Pchnięcie 
kulą. 1) Delatycki (TOZ) 903 cm.,
2) Sucnarew (Hut. Szk.) 870 c m ,
3) Huszczo (PKS) 789 cm. Rzut 
dyskiem: 1) Sucnarew (H. Sz.) 24 
mtr. 09 cm., 2) Maćczak (PKS) 
23 mtr. 80 cm., 3) Simulewicz

(TO Z) 22 m i r  97 cm. Skok wwyż:
1) Szmuiewicz (TOZ) 143 cm.. 2) 
Grzymała (TO Z) 143 ety., 3) Jar- 
mułowicz (H. Sz.) 138 cm. fLeg 
na 400 mtr. 0  JarmułowiczóOsek.,
2) Sadkowski, 3) Bujak obaj ze 
Związku Strzeleckiego. Skck  w dal: 
1) Jarmułowicz 481 cm., 2) Grzy­
m ała  402 cm., 3) Charuta (PKS) 
457 cm. Rzut oszczepem; 1) J a r ­
mułowicz 33 mtr. 80 cm., 2) De- 
latyckf 28 mtr. 35 cm., 3) Maćczak 
26 mtr. 41 cm. Bieg na 150 mtr.
1) Korewo (PKS) 4 min. 59 sek.,
2) Wróblewski, 3) Sadkowski ze 
Związku Strzeleckiego.

^Obowiązki sędziów pełnili: pp. 
Cis-Bankiewicz, por. jellinek. Wo- 
calewsKi, Kowalski I Kowolik. Bez­
pośrednio po zawodach p. s ta ro ­
sta Hrynlewski wręczył zawodni­
kom nagrody pod postacią dyplo­
mów i żetonów.

Podkreślić naieży bardzo spraw­
ną organizację zawodów, szybkie 
przeprowadzenie poszczególnych 
konkurencyj bez niepotrzeonego o- 
czekiwania i przerw. mc.

— W ybór b u rm is t rz a  w  S m o r-  
Jo u ia c h .  W dniu 4 października 
D. r. odbyły si> w Smwrgoniach 
wybory Magistratu Burmistrzem 
wybrany został Mieczysław Kur­
czewski, który przeszedł glosam i 
radnych z Klubu Ludzi Pracy. No- 
wfiobrany burmistrz jest z zawodu 
felczerem i znany j«st smot gonią 
nem , lako znawca s tosunków  lo­
kalnych i gospodarki m .ejsk’ej. Z 
przekonania demokrata. Ławnikiem 
obrany  został Zyd.

—  S am o b ó js tw o .  W dniu 30 
ud. m. o godi, 10 w zaśc, Bort-  
kiszki, gm. smołweńskiej, powiesił 
się P iotr Karczamow, lat 24. Przy­
czyna sam obójstwa— nieporozum ie­
nie rodzinne.

—  G m ln i  n iem en c zy ń sk a  
p rzo d u je  w ofiarności.  Onegdaj 
nadeszły do odnośnych władz ko ­
munalnych powiatu wileńsko-troc- 
kiego szczegółowe sprawozdania z 
wyniicn zoiórki w czasie „Tygod­
nia Lotniczego"1 na terenie powia­
tu. Jak  wynika z dotychczas uzys­
kanych materjajów gmina niemen- 
nzynska p u o d u je  w ofiarności, 
gdyż zajęła pierwsze miejsce pod 
względem wysokości uzbieranej na 
rzecz naszego lotnictwa gotówki.

W ciągu tygodnia uzbierano w 
gminie 911 zł. 50 gr.

Muzyka fał eteru.

im  IM tfW  W W .
Na zjeździe konserwatorów cztu- 

ki w Łucku, jaki odby ł się w koń­
cu września b. r,» poruszono w  
p erwszym rzędzie spiaw ę niedo­
statecznej opieki konserwatorskiej 
w województwach p o łu d n io w i-  
wschodnich, wywołaną brakiem sił 
f3chowvch. Jak eo tąd  bowiem na 
jednego konserw atora okręgowego, 
mającego siedzibę w Lublinie, przy­
padają aż 3 województwa: lubel­
skie, wołyńskie i poleskie, których 
nie jest on w stanie otoczyć nale­
żytą opieką. Naskutek tego posta­
now iono poczynić s tarania u władz, 
aby pozyskać dlf niego fachową 
siłę pomocniczą, której s tałą sie­
dzibą byłby Łuck.

U trakcie obrad p. S!enmcki, 
konserw ator okręgowy z Lubłino, 
przedstawił zebranym stan roDOt 
konserwatorskich w woj. wołyfi- 
skiem, co było przewidziane p ro ­
gramem zjazdu. Następne dni zja­
zdu poświęcono lita objazd woj. 
wołyńskiego w celu stwierdzenia 
potrzeb, jakie w  dziedzinie kon­
serwacji zabytków winny być na­
tychmiast zaspokojone. W ten spo­
sób konserwatorowi- zapoznali się 
z  zabytkami sztuk i w Łucku, O s t ro ­
gu, Dubnie, Krzemieńcu, Wiśmow- 
cu i Poczajowte.

Am sterdam! A m sterdam !
Dziesiątki walczących narodów, 
Tysiące zawodników,
Sława zwycięstw.

Ramię do ramienia!
Z am bitnej r ra ty  zawodników oraz go­
rącego współdziałania społeczeits wa, po­

wstaje zwycięstwo olimpijskie.

Przed paru  tygodniami donosi­
liśmy w krótkiej notatce, iż prof. 
fizykalno-technicznego instytutu w 
Leningradzie, p. Therem in wyna­
lazł instrum ent muzyczny, zwany 
aerofonem, gdzie do wytwarzania 
fa! dźwiękowych zostały zaprzą- 
g.iięte fale elektromagnetyczne; w 
w ten spusób  stworzył śpiewzjące 
radje.

Trof. Therem in przyjechał o- 
becnie do Berlina i przedstawił 
produkcję swojego aparatu w jed­
nym a tamtejszych instytutów m a- 
zyczaych. Prouakcja ta zrobiła głę- 
Bbkie wrażenie na wszystkich znaw­
cach muzyki. Technicznie polega 
ona  na tern, że grający na tym in ­
strumencie jedną ręką trzyma ae* 
refon, a drugą rękę zbliża i odala 
c d  niego. Aerofon jest aDaratem 
wysyłającym promienie radjo, a 
w sfu tek  owych ruchów ręki po­
wstaje mnieisze lub większe za­
gęszczenie owych fal, które się m a­
nifestuje w postaci dźwięków. Dźwię­
ki te m ają być niesamowite, pięk­
ne. O to  jak naprzykład określa 
sweje wrażenia słynny śpiewak 
SKzak

„Produkcje Drof Therem ina zro­
biły na mnie olbrzymie wrażenie, 
ponieważ ten genialny wynalazek 
daje pole do niesłycnanych możli­
wości. Stoi się jak przed cudem, 
gdy człowiek chwyta powietrze rę 
kami i z tfj nicości wyczarowuje 
tony, ktći e są  bezprzykładne, w spa­
niałe, jakich żaden istniejący in­
strument nie jest w starne wydo­
być*

Prof. Ott*rino Respighi pii.ze o 
znaczeniu aerofonu dla orkiestry, 
co następuje:

„Nie ch c ąc  być proroKitm, m o ­
gę już dzisiaj pow iedzieć, że apa­

rat Theremina będzie miał wielkie 
znaczenie dla orkiestry. W każdym 
razie z tym Instrumentem zarówno 
ludzki słuch, jaz i kompozycja, 
będą musiały się zupełnie przeina­
czyć I dostosować do nowych wa­
runków, ponieważ aerofon w pro­
wadzi do muzyki ćwierci tonów, 
ósemki, a nawet szesnastki. D o­
tychczas zaś, jak wiadomo, kom- 
poz>torzy nie wycnodzili poza pół 
tony".

Profesor muzyki Zadora pod­
niósł estetyczną stronę nowego in­
strumenty:

„Teka forma muzycznej sztuki 
Instrumentalnej, która zapewnia 
zupełną swobodę ciału i pozwala 
równocześnie wyrazić walory swo­
bodnego ru rhu  ręki, może być u- 
w ażara  za estetycznie doskonałą. 
Instrument Theremina, który nie 
zna prawie przeszkód mateijalnych 
i w którym  jedyną trudnością tech­
niczną będzie odpowiednio nastro­
jona dusza osoby grającej, jest 
idealną formą muzycznego wyrazu.

„Fortepian naprzykład wymaga 
bardzo Wielkiej siły fizycznej, wsku­
tek tego osoby jej pozbawione nie 
mogą należycie oddać piękna tego 
instrumentu. Tymczasem przy ae- 
rofonie wysiłek fizyczny jest mini­
malny. Regulowanie tonów przy 
pom ocy poruszenia ręxi będzie d o ­
kumentować smak i artystyczną 
równowagę grającego".

Czy instrument prof. Therem ina 
wyprze inne instrumenty, jest o b o ­
jętne. Rozstrtygfl tutaj tylko sto­
pień intensywności, z k tórą  zbliża­
my sfę do pewnego obszaru sztuki. 
Chwytanie muzyki z powietrza wy­
daje mi się pięfcniejszem i bardziej 
celowem, aniżeli stwarzanie jej m e­
chaniczne.

Zainteresowani całokształtem go­
spodarki miejskiej, a głównie naj­
ważniejszym i najbardziej skom pli­
kowanym jej działem: mianowicie 
finansowym, pragnąc ogół społe­
czeństwa zaznajomić z postępem, 
jaki się w tej dziedzinie dokonał, 
zwróciliśmy się w dniu wczorajszym 
do szefa Sekcji FinEnsowe! Magi­
stratu m  Wilna p. Żcjrr.y o  udzie­
lenie krótkiego wyw ndh, prosząc 
jednocześnie o  poinformowanie nas 
w sprawie reorganizacji Wydziału 
Finansowego.

Nasz interlokutor ua ci*ły sze­
reg postawionych mu zapytań, za 
cząi rozwijać kritftjao i zwolna za­
znajamiać nas z naib rdziej chara­
kterystyczne mi, mającemi ogrom ne 
znaczenie cla całej ludności m.Wil­
na. reformami w tej dziedzinie, od 
powiadając kolejno na pytania.

—  Jak i a wady leża /y  dotych­
czas u podstaw organizccji yo d a t ■ 
kowości?

Wiele było wad. głównie jednak 
wadliwym bvł podział Sekcji Fi­
nansowej na referaty poaa tśu  od' 
lokali, ’ podatku od nieruchomości, 
podatku od widowisk, szyldów, 
hoteli, przedmiotów zbytku i t. p.

Przy tym podziale płatnik, m a­
jący np. skiep, nad którego drzwia­
mi widniał szyld, sprawy swe za­
łatwiać musiał w paru referatach i 
narażony był na uciążliwe, a c z ę ­
stokroć bezskuteczz o kołatanie od 
pokoju do pokoju, od referatu do 
referatu. Sprawa jednego płatnika 
wałkowaną była n iera i  we wszyst­
kich n fe rs tach ,  a nieraz narzeka­
niom  i skargom nie było końca

—  Ja k  usunąć ta w ady?  Obec­
nie rtcirgarilzscja nietyiko sekcji, 
ale i strony tecrnicznej celej po- 
rfatkowości, zupiojektuwana już 
przed paru miesiącami a częściowo 
wprowadzona w życie z dniem 15 
sierpnia r. b przy przekształceniu 
referatu egzekucyjnego, idzie w tym 
kierunku, by do Nowego Roku 
wprowadzić i zc-ganizować w micj- 
sce uprzedrio  istniejących referaty 
ula podatków bezpośrednich tery­
torialne, mianowicie tyle referatów 
ile est ©kręgów policyjnych czyli 
sześć referatów, oraz referaty: po­
datku pośredniego i egzekucyjny.

W ten sposób  dla cułej masy 
około  czterdziestupię.iu tysięcy 
płatników podatków zostaną w p ro ­
wadzone ogrom ne udogodnienia, 
gdyż wszystkie s p n w y  poszczegól­
nego płatnika zamieszkałego w da­
nym okręgu policyjnym skupiać 
się będą w jednym, referacie, zaś

gospodarka miejska zostanie nie­
zwykle uproszczona, jak np. orzy 
egzekwowaniu podztku ściąjj, uego 
uprzednio przez soszczt gólne r e f -  
raty, a obecnie tylko przez refeiat 
egzehucyjcy. Ś*i2dczy o  tem sta­
tystyki choćby tylko t a  dwa os ta t­
nie miesiące.

O lo  w lipi u przy  zatrudnieniu 
aż 43 sekwestraturów ściągnięto o- 
ko ło  135 tysięcy złotych; w sierp­
niu pizy 42 Sfkwcstrstorech Magi­
strat ściągnął oko ło  116 tysięcy zł., 
a już we wrześniu >pizy zaledwie 
28 sckwesiratoiach 193.559 złotych, 
v  okresie zas  od 1 do 5 b m. 
ściągnięto już 5o t>s. zł.

Juk w ym ierzane beda p o ­
datki?

Co do wymisru podatków z a :- 
dą również pewne zmiany, Prze 
dewszysakiem materiał, który s łu ­
żył jako pod jt  iwa do wymiaru p 
aaiKu opić,ał s.ę n i  informacjec ; 
nadsyłanych przez O te ą i  Wo c- 
wódzki i Komisarjat Rządu, Ma­
teriał ten częstokroć nieścisły, gdyż 
najczęściej przestarz-Jy, powodo­
wał niesłuszny wymiar podatku, a 
w rezultacie liczne reklamacja i 
p rzoci? żenie pracą poszczególny J i  
referatów.

d b ec n ie  pu  porozum ieniu  s.ę z  
Izbą Skurbową uzyskiwać będziemy 
maierjał w inny sposób, a młanc 
wicie: !

Sam. plamicy -będą składali 
odpowiednie zeznania, a właścicie­
le łom ów specjalne wykazy tego 
rodzaju, przy jednuczesnem ksżdc- 
razowem pow iadan-itn lj  o  zasz­
łych zn.i.nŁch, przesyłać hądą Ma 
mstrRtowi. Materiały zaś z Urzędu 
Wojewóc.zkifcgo i Komisarjatu Rzą­
du służyć bęaą do kontro! rwania 
tych zeznań.

—  ■ y  zm iany pozwolą na  
zm niejszenia ilości pracowników i 
lep t; a ich w ykorzystanie?

Bezwarunkowo.
Sam o zreorganizowanie refera­

tów  w tcrytcrjaine pozwoli og ra­
niczyć się do 4—5 urzędników w 
każdym referacie ra ś  co do retera- 
tu ega«xucyjnego widzieliśmy, że 
2£ sekw estrato iów  w miesiącu 
wrześniu z/obiło  w.ęcej niż 42 w 
sierpniu.

— Na tem wywiad kończymy 
dziękując uprrejm ie za garść udzie­
lonych nam irforrnacyj i ciesząc 
się w duchu za wszystkich płatn i­
ków podatkowych, dla k tóry ih  re ­
organizacja będzie zakończeniem 
„gclgoty podatkowej"

Rozbudowa Wilna.
Pożyczki na wznoszenie

Zgudnie z zapowiedzią w dniu 
4 o. m. odbyło się w gmachu Ma­
gistratu m. Wilnu pierwsze posie­
dzenie now oobrenego Komitetu 
Rozbudowy, Po  odczytaniu rozpo­
rządzenia Prezydenta Rzeczypcspo- 
itej o  rozbudowie m Jast i zazna­

jomieniu się obecnych z obowią- 
zuiącemi przepisami, dotyczącemi 
diirłalności Komitetu Rozbudowy— 
zebrani postanowili z pozostał) ch 
do dyspozycji Komitetu 40C.GO0zł. 
.wyasygnować jOO.OOO zł. na do ­
kończenie rozpoczętych budowli, 
resztę zaś w kwocie 100.000 zł 
prze*natzyć na drobne remonty 
domów

W spadku po byłym Komitecie 
Rozbudowy pozostało  szereg o p ra ­
cowanych wniosków, co do akcji 
rozbudowy Wilna. Wnioski te n o ­
wy Komitet postanow ił poddać re­
wizji.

Przechodząc do omówienia ża­
rn iei zeń nowego Komitetu R o z d h - 
dowy zaznaczyć należy, i i  w pierw­
szym rzędzie nos! się on i  myślą 
poparcia budowy 1, 2 i 3 pokojo­
wych mieszkań z tem, że będą one 
miały wszystkie nowoczesne wygo­
dy. Rozważano przytem jakiej wy­
sokości mają by i te domy — 
Parterowe, czy też piętrowe 
W rezultacie dano pierwszeństwo 

- budowie dom ów  parterowych 
cztero • mieszkaniowych. Pizema- 
wiają bowiem za tem względy 
sanitarne, choć z drugiej s trony 
są one kosztowniejsie.

Podnieść 'ównież należy, i i  Kc- 
naitet postanowił udzielać jakoaj- 
d 'u dącej pom ocy wszelkim zrze­
szeniom robotniczym, któreby wy­
raziły chęć wznoszenia nowych za-

Me sianie ponlk t.
We środę w godzinach p o p o ­

łudniowych w mieszkaniu prezesa 
T-v,a Popierania Pracy Społecznej 
w Wilnie p, Ostrejki, odbyło się 
posiedzenie członków T-wa o- 
raz przeastawicieli poszczególnych 
warstw społecznych w celu o m ó ­
wienia od  dawna już projektowa­
nej sprawy wzniesienia pomnika 
b. filantropowi i działaczowi spo­
łecznemu ś. p. Józefowi Mon- 
twiłłowi.

W czasie debit,  na wniosek wy-

dom ów robotniczych.
budowań. W przeciwieństwie do 
po'ityki b. Komitetu— zdecydowa­
no  usunąć os ostami plan wzno­
szenie domów dochodowych.

Zkoleł zebr ani postanowili prze- 
prowudzić statystykę w dziedzinie 
warunków, w jakich ludność ODec- 
nie mieszka Następnie zaś om a- 
viacia byłe spraw a wynalezien i  
źródła pokrycia rozchodów Kcmi- 
teu- Rozbudowy. Po  krótkiej dys­
kusji ustalono, iź Komitet będzie 
rob ierać  od  zaciąganych na rozbu­
dowę nożyczek następujące normy 
procentowe: od pozyczki do 100 ty­
sięcy zł. — 1T 2 p r o c , od pożyczki 
do 2ou tys zł.— l 1/* proc., od su­
my zaś powyżej 200 tysięcy zł.— 
1 procent.

W wyniku ayskusii uznano, ii  
przyznawany doty.hczas na Wilno 
w stosunku rocznym kuniyngens 
w kwocie oko ło  2 miljonów złot. 
jest niewystarczający i w związku 
z tem polecono przewodniczą'emu 
wszcząć starania o powiększenie 
wzmiankowanego Kontyugensu trzy­
krotnie, t. j. do ć milionów zło­
tych.

W końcu z łona Komitetu wy­
brana zostało speoalna  komisja w 
osobjch Dp. inż. Jenszs, Zzrsztow- 
U i Moksiewicza, która będzie 
miała za zadanie wspólnie z wy- 
j z u ie m  pomiarów m icsk ich  naaać 
k erunek przyszłemu budownictwu 
dom ów .

Na budowę nowych jednak do­
mów potrzebne r ą  nowa tereny i 
d l i te jo  post-now iono  swróctć się 
do Magistratu i Rady Miejskiej o 
przydział nowych terenów pod ro z ­
budowę (s)

p. M a M ila?
sur..ęty przez większość zebranych, 
postanow iono wybrać miejsce na 
wzniesienie tego pomnika na placu 
pizy kościele Franciszkańskim.

Wobec tego jednak, że plac 
ten jest własnością miejską, prze­
to o o leco rjc  odaośnćj Komisji 
i '-TÓc.ćjSię do Magistratu z prośbą o 
w -kaian ie  i djrow&nie Komitetowi 
m :jsca ną cel pow jższy.

Należy przypuszczać, iż /YUg,- 
utrat m. Wilna odniesie się do  no- 
raienionej sprawy przychylnie
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U R Z Ę D O WA

— Przy jęc ia  u p. w ojew ody. 
W dniu 0 b. m. p. wojewoda priy- 
jął p. starostę  Staniszewskiego, 
płk. Czumę i kura tora  Wileńskiego 
Okręgu Szkolnego dr. Ryniewicza.

I l l £ l 3 K A .

— Z  p o s ie d z e n ia  m iejsk ie j  
K om isji  F in a n so w e j .  V/ ubiegły 
wtorek odbyło  się przygotowawcze 
posiedzenie radzieckiej Komisji Fi­
nansowej, na którem postanow io­
no w terminie od  1 go październi­
ka b. r. do  1 kwietnia 1928 r 
asygnować co tnies'ąc po 5000 zł. 
na  dożywianie dzieci szkół po­
wszechnych. Wniosek członków 
K um isj '— Żydów, co do przydzie­
lania miesięcznie 56 proc. Wzmian­
kowanej wyżej sum y na dożywia­
nie dzieci szkór żydowskich posta­
now iono  uchylić ze względu 
na to, iż sum a ta przeznaczona 
,«st dla wszystkich bez wyjątku 
dzieci szkół powszechnych.

Następnie na porządek dzienny 
wpłynęła s p n w a  przyznania pra­
cownikom miejskim zas'łku miesz­
kaniowego, wypłacanego ysiawo- 
wo pracownikom państwowym. Z 
nowodu braku odpowiednich kre­
dytów Komisja postanowiła wy­
płacić obecnie tytułem zaliczki 50 
proc. należnej sum y, resztę zaś 
po  wynalezieniu źródła pokrycia

Dodatkowa opłaty za energię 
elektryczną na akcję pomocy bez­
robotnym  w kwocie 10 groszy od 
kilowaiu postanow iono przedłużyć 
na 3 miesiące.

Wreszcie podanie Komendy G ar­
nizonu miasta, co do umorzenia 
podatku w kwocie 150 zł. za k o ­
rzystanie z O grodu Bernardyńskie­
go załatwiono przychylnie. (S)

—  K o n k u rs  n a  bu d o w ę  p ie ­
k a rn i  m ech an iczn e j  w Wilnie. * 
Jak  już w swoim czasie podawa­
liśmy Mag,strat m Wilna ogłosił 
konaurs  na budowę w W in ie  Pie­
karni mechanicznej. Z szeregu 
zgłoszonych do konkursu  firm na 
czoło obecnie wyDijają się firmy 
wiedeńska i francuska. T a  ostatnia 
przeprowadziła budowę piekarń 
mechanicznych w Paryżu i MeJJo- 
lanie. (S)

S A m t A i m

— L u s trac je  s a n i ta rn a  m ias ta .  
O statn io  Urząd Wojewódzki polecił 
władzom sam orządowym  łącznie 
z policją jjrzeprowadzić szczegóło­
wą lustrację sanitarną miasta. J , k 
się dowiadujemy w dniu wczoraj­
szym specjalna komisja dokonała 
wzmiankowanej wyżej lustracji na 
terenie II I-go komisariatu. Stwier­
dzono, iż szereg dom ów nie o d ­
powiada wymaganiom przepisów 
sanitarnych (S)

—  Ś m ie r te ln o ś ć  w  Wilnie W 
ubiegłym miesiącu zanotow ano w 
Wilnie 260 zgonów i 310 urodzin

O PIEK A S PO Ł E C Z N A .

—  K w esta  uliczna n a  rzecz 
sch ro n isk a  im . K Z ub o w icza .  
Schronisko dla sierot chrześcijań­
skich im. K Zubowicza (dawne Po­
gotowie Ratunkowe), które do tych­
czas zawsze starało się własnemi 
środkami zaspakajać wszystkie swo­
je potrzeby, znajduje się obecnie w 
krytycznej sytuacji materjalnej. Nad­
chodząca zima przypom ina o tern, 
że wychowankowie i wychowankę 
nie mają ani obuwia, ani ciepłego 
ubrania. Wobec tego zarząd sch ro ­
niska postanowił urządz ć na ten 
cel kwestę w niedzielę dn. 9 paź 
dziernika b. r. T o  też obecnie 
zwraca się do ofiarnego społeczeń­
stwa wileńskiego z gorącym ape­
lem, aby przypomniało  sobie w 
niedzielę o  tych wszystkich m a­
luczkich potrzebujących pomocy 1 
złożyło swój ofiarny grosz, za co 
zgóry w imienig swych wychowan­
ków z irząd składa serdeczne „Bóg 
zapłać".

Zebranie organizacyjne i rozda­
nie skarbonek odbędzie się dnia 7 
b. m o  godz. ó- tej p. p. w Ioka’u 
Banku Ziemskiego przy ul. A. Mic­
kiewicza 8.
£

— Poradnia Polskiej M acierzy  
S z io ln - j  dla sa m o u k ó w .  P o ­
radnia Macierzy udziela bezintere­
s o w n i  drogą korespondencyjną 
porad i wskazówek, informuje w 
sprawie egzaminów, wymagań 
kwalifikacyi, aursów, wypożyczil 
program y, poleca profesorów, ko­
respondentów I f- P Na u fpowiedź 
z poradni należy załączyć kopertę 
z dokładnie wypisanym aJresem  i 
n ikiejonym znaczkiem pocztowym.

Bibijoieka nauczycielska wypo­
życza podięczniki na przystępnych 
warunkach na dłuższy okres czasu 
W zgłoszeniach listownych należy 
wymienić tytuły i au torów  Ksią­
że k, okres, na który się wypożycza, 
oraz dokładny adres dla wysyłki 
pocztowej.

—  P ro g ra m  T y g o d n ia  O b r o ­
ny P rz e c iv g a z o w e j .  Za zezw ole­
niem p. ministra Spraw We­
wnętrznych, a Pizy poparciu p 
wojewody wileńskiego zostaje u- 
rządzony .Tydzień O btony  Prze­
ciwgazowej" n a te re n :e Wileńszczy- 
zn y  z następującym  program em  w 
Wilnie:

W dniu 8-go b. m. g o d d n a  12 
będzie wygłoszony krótki odczyt w 
kinie Miejskiem cła młodzieży 
szkolnej na temat: .C h a  a k te r y s t ; ' i  
gazów bojowych juko trucizn i 
ob rona  przeciwgazowa", poczcm 
bezpośrtdnio zostaną wyświetlone 
dwa filmy 1-szy pod tytułem „O- 
brona przeciwgazowa", ilustrujący 
w poglądowy sposób  wojnę che­
miczną i środki obrony  przed ga­
zami truiącemi — drugi pod  ty­
tułem .N ie  wytrują nas wrogowie" 
zawiera inscenizowane zdjęcia fran­
cuskie, obrazujące waiki gazowe 
podczas wojny światowej.

W dniu 9-go b. m. godzina 12 
zostanie zadem onstrow ane przy­
krycie wielkiemi chmurami dymów 
obiektów w rejonie placu K a te ­
dralnego dla zastomęcia wglądu 
lotnikom — w międzyczasie poka­
zy przez oddziały wojska spraw­
nego użycia masek gazowych — 
nadto publiczność bedzie m iała 
możność zetknąć się z gazem łza­
wiącym jednak nieszkodliwym dla 
oczu. Podczas tych operacyj przy­
grywać będzie orkiestra 1 p. p. 
Lag. -

Przy wejściu na plac Katedral­
ny zarząd uprzejmie prosi o na­
bywanie 50-cio groszowych że to ­
nów na rzecz Towarzystwa O bro ­
ny Przeciwgazowej.

W d ',iu 10 go b. m. godzina 1 2 
zostanie wygłoszony odczyt dla p. 
p. członków Policji Państwowej i 
Straży Ogniowej również w kinie 
Miejskiem na temat „Zagadnienie 
broni chemicznej w przyszł ści", 
następnie zadem onstrowane będą 
dwa filmy instrukcyjny i p rop?gan- 
dowy, ilustrujące dokładnie środki 
ochronne, walkę i obronę przeciw­
gazową.

Pozatem kino Miejskie i Kole­
jowe oprócz własnych obrazów  wy­
świetlać będą dodatkowo dla p u ­
bliczności przez szereg dni filmy 
pod tytułem .N ie  wytrują nas 
wrogowie" i „O brona  przcciwga- 
zov

Zarząd nadmienia, że na żąda­
nie instytueyj i stowarzyszeń będą 
mogły być wygłaszane odczyty po­
parte przeźroczami z dziedziny wai­
ki guzowej. W tej sprawie prosi­
my zwracać się do Zarządu T. O. 
P. Zakład Farmakognoi.ji U. S. B. 
u l  Objazdowa 2, względnie do 
Czerwonego Wileńskiego Krzyża.

Uwaga: Powyższe fdmywyświe 
tlane będą również na prowincji 
wraz z odczytami dla zaznajomie­
nia szerszego ogółu ludności ze 
skutkami walki gazowej i koniecz­
nością przygotowywania się do o- 
bruny przeciwgazowej.

Teatr i muzyka.
— T e a tr  Polski (sa la  „Lutnia**). 

Dzisiejsza prs mji ra. Dzis Komedja M. 
Hennequir i K, boi usa (auiora kom. 
.Codziennie o 5-ej*j p t. .K rólow a Biar 
r . t z \

— Dla m ło d d e iy . Ju tro  o godz 4 
m. 3u pop ł. grany będzie specjalnie dla 
młodzieży ,P a n  Jowialski" Al. '-/edry. 
Ceny miejsc od 20 gr. do 1 zł. 50 gr.

— K oncert po ranek  w T eatrz . Pol­
skim, W n .eoz icę  9 b. m, o godz. 12 m. 
3o popoł wystąpi raz jeaen w Teatize 
Po:skim znany Wilnu utalentowany arty­
sta  Sergjusz B tncni (bas-bsrytonj który 
w j..ona szfreg  pieśń- oraz aryj opero­
wych: Bellini Beethoyen, Czajkowski, 
Mon.uszko, Mozart, Niewiaaoirski, Ru- 
binsztejn i Inni.

R u d j Oo
PIĄTEK 7 października.
W arszawa 10 kw. 1111 m.

*2.u0. Komunikaty, nadprogram .
16,40 Ouczyt p t. .Najnowsze ne.unki 

,«djcodb ornictwa* wygł. dr. M. Henzel. 
17.0o. Odczyt p, t. , 0  osiatm cn bojach 

poa Radży m nem" wygł. p. Andi zej 
Wydzinowski.

17 45. Ko.-cert popołudniowy.
19.30. Odczyt p. t. .P a rę  słów  c  żeglar­

stwie" wygł. p.- Zygmunt Różałowski. 
20 15. Trfi so is ja  >; cert u symfonicz­

nego z Filharmonji warszawskiej.
22.0 >. Komunikat policji. Sygnał czasu. 

Komunikat letniego meteorologiczny, 
Komunikat P. A. T Nadprogram.

ha wileniKii hub.
— Zoiegr urny słow o-choiy . Ze szpi­

tala sw. Jakóbą, zbiegł umysłowo-chory 
chory ju lja i ParafjtnowtCŁ

— Znacz a kradzież. Zewel Kessel 
zam. pr-y ul, ŻydovsKie] 5, zameldował 
o kradzieży b żuterji i garderoby. o g r l- 
nej wart. i SOu zł.

Plenarne posiedzenie Wojewódzkie^ 
go Komitetu Wychowania Fizycznego 

i Przysp. Wojsk.
W dniu 5,X b. r. w Urzędzie 

Wojewódzkim pod  przewodnictwem 
wojewody Ra< zkiewicza nd'rtyło się 
2 plenarne posiedzenie Wojewódz­
kiego Komitetu Wychowania Fizycz­
nego i Przysposobienia W ojsko­
wego.

W posiedzeniu wzięli udział: 
gen. Popowicz, inż. ' Staszewski, 
mac, Abramowicz, prof. U. S. B, 
Patkowski, dr. Brokowski, mjr. S. 
G. Sokołowski (z ramienia D. O, 
K. III) oraz kpt. Kawalec.

Zebranie zagaił wojewoda, k łó- 
ry przedstawił ookió*ce przebieg 
dotychczasowych prac Komitetu, 
o raz  rezultaty swej konferencji ja ­
ką w sprawach w. f. i p. w. odbył 
w Warszawie z  dyrektorem P ań­
stw. Urzędu W. F i P. W.‘ płk. 
UIrychem.

Ze strony władz kierujących 
ogólnopaństw ow ą akcją w. f i p. 
w. otrzymał p. wojewoda zapew ­
nienie jaknajdalej idącej pom ocy 
finansowej, o raz  stwierdził żywe 
zainteresowanie się tych władz p o ­
trzebami wychowania fizycznego 
i przysposobienia wojskowego w 
woiewództwi* wtleńskiem.

Po zatwierdzeniu regulaminu 
wewnętrznego wybrano jako wice 
przewodniczącego Woj. Komitetu 
gen. Popowicza, o raz  postanowio- 
no^wystąpić do Państ. Urzędu W. 
F. i P. W. z wnioskiem o  zatwier­
dzenie na s t tnow isku  sekretarza 
Komitetu kpt. Kawalca. Jednocześ­

nie postanow iono zaprosić na sta­
łe do Komitetu w charakterze de­
legata przedstawiciela D. O. K. III 
mjr. S. G, Sokołowskiego.

Zkolei wygłosił kpt. Kawalec 
dłyzszy referat na temat program u 
prac. Woj. Komitetu, po  którvm 
wywiązała się ożywiona dyskusja.

W wyniku tej dyskusji pos ta­
nowiono ująć obszerny m aterjał 
referatu w konkretne wnioski, k tó ­
r e  będą poddane nod obrady na 
następnem posiedzeniu.

W dalszym przebiegu obrad 
pow ołań o go życi.t Miejski Komi­
tet W: F. i P. W. z prezydentem nr 
Wilna mec. Folejewskim na czele.

Ponadto postanowiono:
1) powołać do Komitetu w za ­

stępstwie pK:f. P a łkowskiego prof. 
U S. B. p. Landego,

2) zapros ć na jedno z najbliż­
szych p o s ’edzeń Wojewódzkiego 
Komitetu W. F i P. W. dyrektora 
Państwowego Urzędu W. F. i P. W 
płk. Ulry-ha,

3) wystąpić z wnioskiem do 
odnośnych władz w sprawie przez­
naczenia na cele wychowania fizy­
cznego hali przy ul. Mickiewicza,

4) uznać czasopismo Reduta, 
wydawane przez D. O. K, III dla 
propagandy wychowania fizycznego 
i przysposobienia wojskowego jamo 
org*n Woj. Komitetu W.F. i P.W.,

N artępne posiedzenie Komitetu 
odbędzie się za tyazień.

Zatwierdzony został Miejski Ko­
mitet W. F. i P. W. w następują­
cym składzie;

Przewodniczący— prezydent m :a- 
sta Folejewski Józef jako cz ło n ­
kowie: prof U S. B. Czeżowski 
Tadeusz, Komisarz Rządu na m. 
Wilno Strzemińsk', wice P r& ydent 
m. Wilna tnż. Czyż, ins truk to r W. 
F. i P- W. kura tor p. Czyżewski, 
oficer P. W. 5 go p. p. leg. kpt.

Fizycznego i km. Woigo.
Ząłobkki,  Iytfarz kpt. dr. Gołyń- 
ski, k o .pendant missta  mjr. Dwo- 
rzak, referentka pracy P- W. ko ­
biet p Kudelska, p. Jasińsk- (S o ­
kół), p. Trzaska - Pokrzewiński 
(Zw Strzelecki), p. Grzesiak (Har- 
cerstwo płk. rez. Piasecki (Stów. 
Mi. Polsk.), p. Kamiński Jerzy, inż 
Szadziewici, kpt. Łepkowski, insp. 
Praszałowicz, dr. Globus, p. Ż a ­
lisz i p. Dov.bór.

Sprawca rabunku p n y  ul. Lwowskiej
aresztow any.

W d ilu w czorajszym  w ładne ś !£dcze p o w rd ząc  dochodzenie w sp raw ie  
m p a tiu  rabunkow ego  u zbiegu ulic Lw ow skiej i b o łtu p sk ie j na braci S łabkow - 
skich, k tórym  zrabow ano  gotów ką 3u63 zł, wp.vdły na tro p  spraw ców  napadu , 
a nocy ubli g fej na m oście K.alwaryjskim aresz to w an o  jednego  ze spraw ców  na 
padu  ik ja k i ,  go P io tra  J e '  ersk iego

Je z fersk i la t ok o ł~  22 z a m le tz k ‘ł j  p rz j ul Lwowsk ej 47, znanym  b y ł po­
licji jako  notoryczny z łodzie j karany s now nlt,

U jęty do w iny się nie p r a w i ł  Jednakże n e rnógł w ykazać sw ego „alibi*1 
i udzielić policji Inform acyj o m lcj.cu  sw ego przeb^ w ania podczas napadu . 
Ś ledztw o v» tej spraw ie t r w a —Je z ie r  klem u groz! sąd  doraźny.

U j ę c i a  n i e b e z p i e c z n e g o  b a n d y t y .
W dnm vr.Łora;3zym orgsna  po­

licyjne a '£Sztow ały  niejakiego Ka 
łam arza vj1 Zamojskiego Wzadysła- 
wa, poszukiwanego berskutscznie 
j j ż  od miesiąca czasu przez Urząd 
Śledczy w Grodnie. Aresztowa ły 
Zamojski, k tórego właściwa nazwi­

sko nie jest dokłacmie znane, w 
swoim czasie dokonał w Grodnie 
szeregu sensacyjnych napadów  i 
kradzieży, a obecnie nrzyjechał na 
„gościnne występy" do Wilna, lacz 
w porę został ujęty przez policję.

S P O R T .
Szanse  Wilna w  p ięc io b o ju  o 

m is trzo s tw o  Polski.
Szanse. Wilna w pięcioboju lek­

koatletycznym o mistrzostwo P o l­
ski uzależnione są w dużej mierze 
od współzawodników.

O ile do Wilna przyjedzie Ctj- 
stik (Pulonia) zdobycie mistrzostwa 
Polski przez tego wybitnego lek­
koatletę jest więcej niż Dewne.

Walka o  drugie miejsce roze­
gra się prawdopodobnie pomiędzy 
Dobrowolskim (A. Z. S. Warsza­
wa) i Wieczorkiem (3 p. saperów). 
Rozważmy szanse obydwóch kon- 
kuientów: Dobrowolski zajmie z 
wrszelką pewnością pierwsze miej 
sce w biegu 200 mtr. (niżej 24 s.) 
i w rzucie oszczepem (ostatni w y­
nik 49,38 mtr.), natomiast Wieczo­
rek m a pewne 1 miejsce w rzucie 
dyskirm  (37—38 mtr.), oraz w bie­
gu 1500 m tr  (4.50— 5 m,). Z ad e­
cyduje o drugiem miejscu jak się 
zdaje skok w dal. W ostatnich za­
wodach w 10 boju Dobrowolski 
uzyskał wynik 607 cm., w ię; i tu 
Wieczorek, może mieć pewne 
szanse.

Mamy nadzieję, że ten u ta len­
towany i ambitny zawolniK da ze 
Siebie wszystko, aby g odrie  zare- 
prezentować lekką atletykę okręgu 
wileńskiego.

Przy dobrej kondycji 3 mieisce 
może zająć HaMctej (W. K. S Po- 
gońj względnie Żardzin (Zw. Strze- 
leck.).

Za kilka dni sytuacja się wy­
jaśni

C o  s ły c h a ć  z p ły w aln ią?
Przed kilku dniami Państwowy 

Urząd W. F. i P  W. przesłał Woj. 
Komitetowi W. F. i P. W szkice 
pływalni opracowane przez ' inż. 
M i ecz r, i ko ws kiego, k tóre  w ogól­
nych zarysach zostały zaakcepto- 

Po dokonaniu  pewnych uzu- 
p«Jaień zgodnie z życzeniami P U. 
W. F. P. W , co nastąpi w naj­
bliższych dniach wejdziemy w na­
stępne stadjum prac przygotowaw­
czych do budowy pływalni. Oby 
jaknajprędzej!

Wieści z ca łe j  P o lsk i.
M is trzos tw o  lfgf pańs tw ow e)

zdobędzie z wielką pewnością Wi­
sła, k tóra prowadzi 39 pktami 1 
m a  tylko 2 mecze jeszcze do ro ­
zegrania. I. F. C (niemiecka dru­
żyna z Kstewie) wobec ostatniej 
porażki % Legją waiszawską (5,0) 
spada  na drugie miejsce.

; Z im o w y  o b ó z  o lim pijsk i n a r ­
c iarzy  otwarty został przed paru 
dniami w Zakopanem. W obozie 
tym bierze udział 26 nsjlepszych 
narciarzy z całej Polski.

W K ró lew sk ie j  Hucie otwarty 
został w obecności Prezydenta Rze­
czypospolitej wspaniały ■ sladjon 
soortowj wybudowany przez mia­
sto. Przykład godny naśladowania.

M ecz k o b ie c y  P o l s u a ^ A u s t r j a  
odbtjdzie się dn. 9-gc października 
w Krakowie.

Humor.

— Pozw oli pani, ie  ją  odprow adzę 
do dom u...

— Dalę, nję bardzo, są d ię , że pan 
na to  za m łody .

- -  O, p rzepraszam  nie w iedzia łem , 
że pani juz tak  s ta ra .

Rozmaitości.
Z agadn ien ie  och rony  rasy  białe] 

w A m eryce .
Z atlanty donoszą, le  gubernator 

stanu Gsorgia nodDisat nową ustawę, 
przewidują :ą rejestracje 'vszystkich mie­
szkańców stanu tego celem cap obielenia 
małżenatwr-m białych z osobami, w ży­
łach których płyi.le krew m uriynsra . W 
tym  celu stan Georgia zamierza zDad-.fi 
pochodzenie rasowi każdego obywatela 
i utrzymać specjalne ursędy, w których 
prowadzone bęna dokładne ro-ow odv 
całej ludności. Śluby w stenie Georgia 
odbywać się będą r.iogły na przys-.łoffi 
dopiero w 10 dni po zgłoszeniu przez 
narzeczonych v  urzędzie stanu  cywilne­
go ich zamiaru wstąpienu: w zwiąrki 
r u lżeńskie. Władze c h a  n  ten sposób 
miefi dc-Sfi czasu na dokładne zbadanie 
pochodzenia rasowego orzyszłych meł- 
'.on^ów. Autor nowej -stawy, Jam es 
Jav isa  oważa, iż zi rządzeni > ,ego jest 
bezwzględnie konieczne, jeśli biali mają 
utrzynufi swą krew w zupełnej czystoScl 
rasKwej i zapewnie s ^bie panowanie w 
kr»ju na przyszłość. Davis twierdzi, tu  
upadek wszystkich wielkicn narodów 
świata spow odow ani został jedynie na 
skutek radnuernej ilości małżeństw mie­
szanych między rasą wyższą a niższą.

Wykonanie nowej ustawy powierzo­
no stanowemu decartam entowi zdrowia, 
k tóry preeprowadrifi ma rej_stra ;ję lu- 
dności. Wszyscy mieszkańcy stanu G eor­
gia zmuszeni b idą p riafi swti pnchoiize- 
nie rasow e z jak największą doUnonością. 
Czynniki miarodajne będą miały prawo 
odmówić wydania zezwolenia na zawar. 
cie małżeństwa, o ile r a  podstawie ak­
tów urzędowych stwierdzą, że przodko­
wie jednego r  petentów  byli pochodzenia 
murzyńskiego.

N iezw ykle  e t n n y  kam ień .
W połućniowo-afrykańsfc ich kopalniach 

znaleziony został przed kilku mies:ącami 
brylant niewielkiej coprawda stosunkowo 
wagi, gdvż tylko 17 5 karatów, ale przed- 
staw.aiacy wyjątkową rzadkośC. kolor 
^owiem jego j :st j skrawo czerwony. 
Obecnie, po oszlifowiniu go przez maj- 
! trów nm ste-d im skkh, waży on już za­
ledwie 5.5 karatów , a,e rzuca tak wspa­
niale purpurowe błyski, że lacbowcy za­
liczają czerw my brylant do kategorii 
klejnotów o bezcenne! w prost wartości.

mZEWKA 
i KRZEWY owocowe
oraz ozdobne z ,akl m.-tyzowane wyhodowane r a  miejscu w szkółkach.

N o w y , w ie lk i, dok ry  w y b ó r
polecają n a  sezon jesienny  S zk ó ł i M aze lew s^e

W iln o , Z a w a ln a  6 , m . 2
C eny  p rz y s tę p n e

w każdej sumie lodu­
jemy na nprocento 

wanie.
Dom H. K. .ZACHĘ­
TA", G dańska 6 , 1 pię­
tro, te!. 9-05. 5408 h

o
5382 e

l .  M i t a - t a d o
p ry muje: 10—2 i 4 -6 . 
Ul. Ad. Mi. kiewicza 24—9. 
W. Z. P. 16. 5337-

Posiadam
koncesję

ty to n io w ą *
Poszukują wspólni­
ka wraz zesklepen. 
Wisdomcść: Admini­
stracja „Kurjera Wi­
leńskiego". 1 5423-e

Podręczniki używane 
uniwersyteckie

kupuj« i sprzedaje oraz zam ie­
nia na n o w e płacąc titjwyźsfce' ceny.

i i
ul. Wileńska 25. Tel. 664. 5424-a

I N T E R N A T
S iós tr  M s io n a rek  ś v. R odziny  d!a pa­

nienek ksztarcących się w zakładach n au k o ­

wych, a także fR/ŁDSZKOLE* od" l a t t
R ó g  Wielkiej i S zw a r  o ^ e g o  15, m 1.
w a.unki do om ówień.a na miejscu codziennie 

od godz. 9 rano do 6 wiecz. 5365-p 4

I
inciiiczE

■&ę< s ». e.

DRUKARNIA „P A X “
V I  Św.; fUKACFGO 5. WiLFJO.

TsUfor Nr 5—n
Wykopie wiaM* ie rnhoiy dzaLzu-tkie 
i tatroligatorskl® seybke I 4oM«dnk.
CZASGP13MA 

KSIEOFRACHUNKO w b,
KilA tKI BRGSZl 

TABSLB, BILRTY, PLAKATY,
D* J COLUTOWb ILUSTRACYJNE! 

CBNY NfSKU
WYKOJfANlH DOKŁ/.DNR I SUMIENNE,

n aiżeństw wyższych 
sfer, Hrabina Witcl 
dawa 1 Bnin B">ińska, 
Poznań, Al Marcin­
kowskiego 13. 5425-f

T ) o m o w
w centrum  m iasta i 
na przedmieściach po- 
szukuiemy dc kupna 

za gotówkę
Dcm H./K. ZACHĘ­
TA", G dańska 6,1 pię­
tro, tel. 9-05. 5409-h

M E B L c
Łóżka argi-1- 
skie fabryki 
„Konrad ja r -  

mnzkiewicz i S k a“ Tov.'. A kc. w Warszawie. 
M eb le  g ię te ,  fab r .  „ T h o m ta " ,  o to m a n y ,  
m a te race ,  k red en sy ,  s toły, k rzes ła ,  s*afy , 
g a rn  tu ry  sa lonow e , m e b le  b iu ro w e  i t. p. 

P O L E C A

D.H. F, MIES2KOWSKI,
Wilno, ul. Ad. Mickiewicza 23 T l. 2 99.

Na prowincję wysyłamy towary za zaliczenipm.
5417 a-3

© 0 0 0 0 0 0 0 ^  0  

Miny wodne sfiteiii, „fiiui", 
U in c  sradw 1 oiljuiów i \ m i
pl^r.y, projekta, kKltul^cje na dogodnyc11 

ulgowych waru kach.

FaOiiiiDj sktao masijo młyńskich htaidwych,
Reprezentacja firm zagranicznych. 

Lokomobile i m otory i instalaćja świaiła elektrjcz- 
nego. Reprezentant ST STOBERSKI, WILNO,

, M i a r  arno-okulisty- 
sany, taj wykazy w Wi- 
l«fl> żytnie, rłaśc . B • 'a 
OlkienlccT, "Vilnc. ulica 
Wielka 66, Wielki «yb6r 
fyt«grnficnfflych priTba- 
rów. Wydab okulary f c  
receptach Kasy Chorych. 
_____________ 1363-h

Choroby
wewnętrzne różnorod­
ne— z-ikaźne (kiła), rady­
kalnie wyleczą naturalP  
sta. Szopienice Górny 
Śląsk". Załączy', porto 
4C groszy. 5328-Ł-5

Slsra EltHlO i tHI! 
'sibltii! 0. lihiu
Wilno- T:>xku i i ,  tel. 781. 
Najfrr*: i łróulo zakupu 
rt.«terjałów aiectr-i-lecb- 
l i c w —n 1 radj»sv?ch.
C t a j  *OitknrsB(T)ae
’i tBi O przekona nla 

*ie. ■i'*74

JHjMT JftS
w kr lu rału«. »  *849 r 

ui. Dominikańska 17.
M*t. W.Tm

Poszukuję
spólników do dobregc 
intens"u. Adm. „Ku Wił.", 
Jagiellońska 3 pod W. A. 

____________  5414-e

1 i  l pohojs
do wynajęcia

(wejście front., świat­
ło  elektryczne) 

Zarzecze 17, tn 13.

Ogłoszenia

jtmera ńutkp
prsyjtuaj*

na najbardziej 
dogodnych
warunkach

a d m i n i s t r a c j a

^ m r je ra W P * a » fa « 8 «  
jajieliońma 3

M,ckiewicza 9, tel. 12-75, 5240-a

Czy zapisałeś się na -złonka 
L .  O .  P .  P - ?

Wydpwea «S “i. & R rd a k to - » •*. a . F a ra n o w a k l.


